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CZJgŚĆ URZĘBO W A

J e g o  C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  W i e l k i  
K s i ą ż ę  Namiestnik Królestwa, z mocy 
N a j w y ż s z e g o  upoważnienia, dozwolić ra­
czył wychodźcy P  olskiemu Janowi Reyss, 
obecnie we Francji przebywającemu, 
powrócić do kraju tutejszego.

Na zasadzie rozkazu Najwyższego objawio­
nego przez odezwę Ministra wojny z dnia 27 
czerwca 1834 r., mieszkańcy K rólestwa, pod 
-względem powinności zaciągowej, porównani 
zostali z mieszkańcami Cesarstwa.

Od ow ej ep o k i Królestwo P olsk ie wpro­
wadzone w ogólny system  rekrutowania siły  
zbrojnej, obowiązanem było stosować wyso­
kość koutyngensu swego do zarządzeń w  Ce­
sarstwie wydawanych.

Oznaczoną liczbę rekrutów dostarczało Ce­
sarstwo w  stanie pokoju, w  jednym  roku z 
strefy wschodniej, w drugim z zachodniej; 
K rólestwo zaś z mocy rozkazu N a j j a ś n i e j s z e g o  
P a n a  z  dnia 3 (15) Grudnia 1834 r., obowią­
zanem będąc dostarczać corocznie kontyngens, 
zasilało nim armję w stosunku połowy togo 
procentu jaki był ustanowiony na jedną stre­
fę Cesarstwa. Taki tryb postępowania trwał 
do roku 1855, w którym  ostatni pobór miał 
miejsce.

W  dniu 26 Sierpnia 1856 roku ogólny po­
bór z woli Najwyższej zawieszono na lat trzy, 
a następnie na dalsze jeszcze lat trzy zw olnie­
nie to przedłużone zostało.

Obecnie pragnąc, o ile to być może, uni­
knąć w przyszłości zwiększonego poboru przez 
utworzenie silnej rezerwy; pragnąc oraz do­
starczyć armji czynnej i flocie nieodzownych 
zasiłków dla wypełnienia braków, N a j j a ś n i e j ­
s z y  P a n  Ukazem z dnia 1-go W rześnia v. s. 
r. b., polecił na rok 1863 ogólny pobór do 
wojska w obudwócli strefach Cesarstwa; za 
czoin idzie, ż e i w K rólestwie podobnyż pobór 
staje się koniecznym.

W szakże co do mającego się odbyć poboru 
w Królestwie, Minister wojny Cesarstwa ode­
zwą z dnia 5 (17) W rześnia r. b. Nro 6,137, 
oznajmił J e g o  C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  W i e l ­
k ie m u  K s i ę c i u  Nam iestnikowi Królestwa, że 
N a j j a ś n i e j s z y  P a n ,  wziąwszy na uwagę, iż 
z powodu wydania w K rólestwie Polskiem  
nowego prawa o oczynszowaniu z urzędu, 
właściciele ziem scy i włościanie rolnicy, po­
wołani będąc obeenje do radykalnej zmiany 
wzajemnych sw ych stosunków, zasługują na 
oszczędzenie od zaciągu do wojska i że podcią­
ganie ich na teraz pod ogólny pobór m ogłoby 
wstrzymać postęp regulacji tychże stosunków; 
mając oraz na względzie, że w położeniu wy- 
jątko wem , W  jakiem  się K rólestwo Polskie  
znajduje, pobór do wojska przez losowanie, 
artykułem 3 U staw y z dnia 3 (15) Marca 185.9 
roku o powinności zaciągowej wskazane, 
m ógłby się stać na teraz niedogodnym, zgo­
dnie z wnioskiem J ego C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  

Najwyżej rozkazać raczył:
a) iżb y  p ierw szy  o g ó ln y  pobór do w o jsk a  

w  K r ó le s tw ie  P o ls k ie m  je sz c z e  o d ło żo n y m  
zosta ł, ogran iczając s ię  ob ecn ie  na  poborze czę­
śc io w y m , od b y ć  s ię  m a ją cy m  na  w y ją tk o w y c h  
zasadach . Z a m ia st lo so w a n ia  za p o w ied z ia n e­
g o  U s ta w ą  z r. 1859 , n a stą p i n a  te n  raz im ie n ­
n e  w y k a z y w a n ie  p o d łu g  d a w n eg o  porządku, 
lu d zi na  pobór, przez w ła śc iw e  w ła d ze  do t e ­
go  przez R adę A d m in istra cy jn ą  K r ó le s tw a  u -  
s ta n o w ić  s ię  m a ją ce ,—

b) że od zaciągu w pierwszym poborze wol­
ni być mają właściciele ziemscy, oraz w łościa­
nie rolnicy, niemniej czeladź dworska \\)  ą- 
czn ie  do zatrudnień rolnych używana; pozo­
stała zaś ludność wiejska, a w tej liczbie po­
siadacze pojedynczych osad rolnych czyli tak
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nazwani właściciele cząstkowi, dzierżawcy, o- 
ficjaliści dworscy i w ogólności cala ludność 
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— --------— ró żn icy  w yzn an ia ,
dostarczy kontyngens w wysokości, jaka w  
swoim  czasie oznaczoną zostanie,—

c) że podczas t e g o  poboru władną j est 
da Administracyjna Królestwa cofnąć niektó­
re czasowe wyłączenia od wojska, artykułem  
9-m U staw y z r. 1859 o powinności zaciągo­
wej zapewnione, niemniej wprowadzać pewne 
modyfikacje w przepisach tejże ustawy, jakie 
za konieczne będą uznane dla przeprowadze­
nia jjzynności zaciągu na wskazanych pow y­
żej zasadach.

}a Rządowa Sprawiedliwości.— Ogłasza, 
Administracyjna Królestwa, postanowie­

n ia  2 1  Sierpnia (2 W rześnia) r. b. Nr. 
apis rs. 270  dla Instytutu Głuchoniemych 
awie, przez niegdy Edwarda Guthke , te­
in na dniu 3 1  Października (11 Listopa- 
1 roku, urzędownie sporządzonym, uczy­

niony, w myśl art. 910 K. C., z zachowaniem praw 
osób trzecich i pod warunkami bliżej w testamen­
cie oznaczonemi, zatwierdziła. — w Warszawie d. 
5 (17) W rześnia 1862  roku. — z upoważnienia: 
za Dyrektora Kancelarji, Zaborowski Sekr. Prezyd.

Magistrat Miasta Stołecznego Warszawy .— 
Zawiadamiając właścicieli, rządców i dzierżawców 
posesijw  mieście Warszawie i  przedmieściu Pradze 
położonych, że z dniem 24  W rześnia ( 6  Paździer­
nika) r. b. rozpoczyna się pobór w kasie Docho­
dów Skarbowych Składki Ogniowej raty pierwszej, 
za rok 1862, jako i dodatkowej za rok 1861, od 
właścicieli, którzy w tymże roku do ubezpieczenia  
przystąpili i całoroczną składkę opłacić są obowią­
zani, Magistrat wzywa tychże kontrybuentów, aby 
powyższą należytość w ciągu miesiąca Październi­
ka 1". b. niezawodnie do wspomnionej kasy wnieśli, 
przyczem uprzedza,że po upływie tego terminu egze­
kucja przepisami oznaczona, regulowaną będzie.— 
p. o. Prezydenta, Szambelan Dworu J e g o  C e s a r ­
s k o  -  K r ó l e w s k i e j  M o ś c i  Z. Hr. Wielopolski, — 
Naczelnik Kancelarji Luceński.

Z Petersburga, 30 Września.
Zaliczony do ministerstwa dóbr rządowych, rze­

czywisty radca stanu Szczerbintn , mianowany zo­
stał pełniącym obowiązki mistrza Dworu J e g o  C e ­
s a r s k i e j  M o ś c i ,  z  pozostawieniem w wspomnio- 
nem ministerstwie.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
O g ó ln e  3 i» i* n iv o z t ln n ie .

Korespondencje paryzkie zapew niają, że 
kiedy wszelkie usiłowania pojednawcze Cesa­
rza Napoleona rozbiły się o stanowczy opór 
kardynała Autonellego, teraz rząd fraucuzki 
zwróci się do układów z gabinetem turyń- 
skim ,w celu przysposobienia załatwienia kwe- 
stji rzymskiej, bez udziału dworu papiezkiego. 
Zaraz po powrocie Cesarza do Saint-Cloud, 
rozpoczną się układy w celu skłonienia gabi­
netu turyńskiego do przyjęcia propozycji od­
rzuconych przez kardynała Antonellego, z w y­
puszczeniem z nich ofiarowanego rządowi 
rzymskiemu poręczenia obecnych jego posia­
dłości. Gabinet turyński ma przyjąć zobowią­
zanie nie wkroczenia i niedozwolenia na 
wkroczenie oddziałom ochotników do teryto- 
rjum  papiezkiego,w zamian za co F ra n cja  od­
w o ła  sw e  w o jsk a  z I tzy m u  i p o zo sta w i rząd  
tamtejszy własnym  siłom. Gdyby zaś po co­
fnięciu się tych wojsk, ludność rzym ska oka­
zała stanowczą wolę połączenia się z króle- 
stwem W łoskiem , rząd Cesarski nie będzie sta­
wał temu na przeszkodzie i W iktor Em anuel 
będzie mógł przyjąć z rąk rzymian stolicę, 
której Francja nie chce i nie może mu oddać.

Zdaje się że W łochy powinny by przyjąć tę 
propozycję, jako jedyną mogącą doprowadzić 
do upragnionego przez nie celu, i w Turynie 
nie powinna by ona spotkać żadnych zarzu­
tów;, ponieważ zobowiązania dotyczyłyby ty l­
ko poszanowania woli ludności rzymskiej. P. 
Ratazzi też sądzi, że uda mu się skłonić parla­
ment do jej przyjęcia i że dostateczuem będzie 
dla tego powołać się na hr. Oavoura, który 
podobny projekt sam przesłał do Paryża.

W e d łu g  jed n e j-z  k oresp ou d en cij p a ry zk ich  
w sza k że , k s ią ż ę  N a p o leo n  m ia ł o św ia d czy ć  w  
T u ry n ie , że  k w estja  rzy m sk a  przed n o w em i 
w y b o ra m i do C ia ła  p ra w od aw czego  n ie  zo sta ­
n ie  rozw iązan a , co o sob iśc ie  w ie lk ą  m u  sp ra ­
w ia  p rzy k ro ść , bo w y b o ry  te , ja k  w iad om o z o ­
s ta ły  o d ło żo n e  do p rzy sz łeg o  roku .

W edług ostatnich wiadomości z W łoch o-a- 
binet tamtejszy prawie żadnej nie ulega zmia­
nie i amnestja w tych dniach miała być ogło­
szoną; wszakże niektórzy korespondenci, mia­
nowicie dziennika La France, utrzymują, że 
stronnictwo jenerała Cialdiniego wzięło znów  
przewagę, że jenerałowie założyli protestację 
przeciwko zamiarowi gabinetu udzielenia 0 - 
gólnej amnestji oświadczając, że karność w 
wojsku osłabnie i nowa wojna domowa w ybu­
chnie; wszakże ostatuie depesze wskazują 
myluość tych wiadomości.

Z S erb ji d on oszą , że  k o n w en cja  k o n sta u ty -  
n o p o lsk a  je s z c z e  przez ta m tejszy  rząd przyję­
tą  n ie  zo sta ła  i że  w y k o n a n ie  jej n a p o tk a ło b y  
w ie le  tru dności. S to s u n k i G recji z  T u rcją  ta k ­
że są  n ap rężon e, z p ow od u  p ro testacji tej o sta ­
tn iej co do p raw a o gw ard ji narodow ej.

Za miesiąc niespełna kończy się rok skar­
bowy w Austrji, na który wydatki izba niższa 
dopiero 4 Października uchwaliła. Znaczenie 
tej uchwały jest tylko zasadnicze, bo uznanie 
tej zasady jest podstawą konstytucionalizmu. 
W  W ęgrzech zaczyna się ukazywać dążność 
do znalezienia drogi,' na której bez naruszenia 
konstytucyjnego rozwoju państwa, prawa i ży­
czenia tego kraju, mogłyby być urzeczywist­
nione. Zaczyna już tam brać górę poczucie, 
że negacja prowadzić może kraj tylko do zgu­
by i że najlepssyin środkiem do zapewnienia
jego samoistności, jest podniesienie 1 rozwija­
nie w szystkich sił matcrjalnych i moralnych 
narodu. Tak, przedsiębiorstwa przemysłowe, 
handlowe i finansowe wznoszą się,jedne po dru­
gich; w kierunku administracyjnym widać 
także na nowo popęd do czynności. W ęgrzy  
nU«lą, że kwestję polityczną trzeba zostawić 
sejmowi, a robić teraz to co bez sejmu robić 
można dla polepszenia bytu narodowego. 
1 od tym  względem zaszło zbliżenie do stano­
w iska nadwornej kancelarji węgierskiej.

D z ie n n ik i fran cu zk ie , b e lg ick ie , a n a w e t  
i  p ru sk ie , w y s tę p u ją  p rzec iw k o  zasad zie  w y ­
p o w ied z ia n ej przez  g a b in et b er liń sk i, ja k o b y

do uchw ały budżetu była potrzebna zgoda 
wszystkichtrzech czynników prawodawczych, 
w takim  bowiem razie izby stałyby się tylko  
postulatowemi, gdyż każde zmniejszenie w y­
datków budżetu, choćby przyjęte przez obie 
izby, nie miałoby żadnego znaczenia, gdyby 
na nie, trzeci czynnik, rząd, który sam za­
projektował wydatek nie zgodził się.

(Ind. b., Patr., Wien. 7.., Schl. Z.)

*"SlJa.
Londyn, 30 Września. Wczoraj odbyły się 

wybory na lorda-mera City londyńskiej na 
rok przyszły, rozpoczynający się z'dniem 9-m 
listopada. Obrany został, jak to z góry za­
powiadano, alderman Rose. W ychodzący 0 - 
becnie lord-mor, p. Cubitt, należący do stron­
nictwa torysów, chwalony jest powszechnie 
za sw ą ludzkość, dobroczynność i gościnność, 
jakiej dał głów nie dowody bawiącym w L on­
dynie z powodu w ystaw y powszechnej go­
ściom.

Londyn, 1 Października. Powątpiewają tu 
o wiarogodności powtarzającej się znowu w pi­
smach franćuzkich i innych na stałym lądzie 
pogłosce, o zamiarze Królowej W iktorji ab- 
dykowauia. Na rezydencję dla księcia W alji 
przeznaczony został M alborough-House, a 
wiadomo, że pałac ten jest stosunkowo tak 
mały, że nie może bynąjmniej pomieścić l i ­
cznego dworu.

Z ostatnich wypadków na placu wojny 
w Ameryce, Times wyprowadza następujące 
wnioski: „Dzieje wojny opowiadają o działa­
niach, które jakkolw iek tylko kilka dni trwa­
ły , uważane atoli być powinny jako stanow ­
cza kompanja, jeżeli spowodowały rezultata 
zdolne nadać iuny wojnie kierunek. W alka 
amerykańska, po ukończeniu działań, które 
można nazwać wyprawą marylandzką, doszła 
w łaśnie do podobnego punktu stanowczego. 
B y ł to jeden z epizodów wielkiej wojny, epi­
zod krótkotrwały wprawdzie i sam przez się 
mało ważny, lecz zdolny wywrzeć w pływ  na 
dalszy przebieg działań wojennych. Jenerał 
Mac Clellau wyprowadził szybko i z w ielką  
energją swe zastępy w  pole, armja skonfede- 
rowana cofnęła się do Wirginji, a obie strony 
nieprzyjazne zajmą znowu też same prawie 
pozycje militarne, jakie zajmowały w ostatnich 
dniach sierpnia. D la  rządu związkowego co­
fnięcie się skonfederowanych jest na teraz u l­
gą; lecz nie można powiedzieć, ażeby Północ  
uwolniła się zupełnie i na długi czas od gro­
żącego jej niebezpieczeństwa. Stany półno­
cno porównać można do uszkodzonego okrę­
tu, z którego jakkolw iek wypompowana zo­
s ta ła  w oda, ta o sta tn ia  a to li może lada ch w ila  
napowrót w ejść  i zagrozić  bezpieczeństwu 
statku, chociażby takowym  k lo ro w a ł n a jzrę­
czniejszy sternik. Oby obie strony wyprowa­
dziły z niepowodzenia, jakie je pod tym w zglę­
dem spotkało, użyteczną dla się naukę.”

Austrja.
Winded, 2 Października. Komisja finansowa 

roztrząsnęła wczoraj pozostałe ustępy układu 
pomiędzy rządem a bankiem narodowym. W  
ten sposób w łonie samej komisji obrady nad 
kw estją bankową zostały ukończone. Naj­
ważniejszą z uchwał wczorajszych jest prze­
dłużenie prżywiłeju bankowego na dalsze 10 
lat, czyli do końca grudnia 1876, podczas gdy  
na m ocy układu ministra skarbu z bankiem, 
przedłużenie to miało być udzielone na lat 
24. P unkt ten w yw ołał długie rozprawy. 
M inister skarbu żądał przedłużenia przy wole­
jów  bankowych przynajmniej na 14 lat, a 
dep. Brosze na 15 lat; obaj popierali swe żą­
danie dowodzeniem, że bank, na przypadek  
przedłużenia jego przywilejów tylko na 10 
lat, nie będzie w stanie wynagrodzić sobie 
straty jakie poniesie skutkiem  udziału skarbu 
w jego zyskach. Dowodzenie to zbijali g łó ­
wnie sprawozdawca Dr. H erbst i dep. Dr. 
Ryger; pierwszy z nich oświadczył, iż z po­
wodu usposobienia opinji tak w  samej izbie, 
jak i po za nią, nie podobna będzie przepro­
wadzić przedłużenia przywileju bankowego 
na dłużej, jak na 10 lat; Dr. zaś R yger do­
wiódł, że ofiary ponoszone jakoby przez bank 
na rzecz skarbu są pozorne, gdyż ciążą jed y­
nie na tych, którzy opłacają podatki, tak iż 
przy pom ocy tych ostatnich, w ciągu nastę­
pujących czterech lat w płynie do banku ty ­
tułem zwrotu 138 m ilionów  zł. ren. Rezulta­
tem tych rozpraw było, jak się wyżej rzekło, 
przyjęcie wniosku 3-ej sekcji, której zdaniem  
przywilej bankow y powinien być przedłużo­
ny najwyżej na 10' lat. Rozprawy nad inne- 
mi ustępam i nie przedstawiają w ielkiego in ­
teresu.

W y formułowanie pod względem stylu  
w szystkich  paragrafów układu z bankiem, 
oraz zredagowanie szprawozdania izbie z ło­
żyć się mającego, powierzone zostało spra­
wozdawcy. Prof. H erbst weźmie się nie­
zwłocznie do pracy, a cały referat, zanim zo ­
stanie w izbie złożony, ma być raz jeszcze  w  
kom isji finansowej roztrząśnięty i przez mą 
przyjęty. Referat ten oddany zo stan ie  do dru­
ku zaledwie w  końcu przyszłego tygodnia,

W iedeń, 3 P aździern ika . Izba deputowanych  
zwróciła się wczoraj stanowczo do roztrząsa­
nia prawa finansowego na r. 1862. Z uchwa­
lą tego prawa należy śpieszyć się, niedaleko 
już bowiem do końca b. roku administracyj­
nego, a nowe prawo powinnoby być wprowa­
dzone co najmniej w  chw ili, w  której nowy  
rok administracyjny rozpocznie się. Przebieg 
wczorajszych rozpraw posłużył jawnym  do­
wodem, że poprzednie obrady nad budżetem  
nie doprowadziły d° praktycznych rezulta­
tów. Cp do niepraktyczności tych ostatnich, 
przyznało ją  wczoraj m inisterstwo wraz z 
p r z y cliylnem sobie stronnictwem, a to w  celu 
dowiedzenianiezbędności cofnięcia niektórych  
uchwał i przekonania izby, że często chodziło

jej bardziej o wyrażenia, niż o rzecz samą. Na 
wczorajszem posiedzeniu, tak z ław y  minister- 
jalnej jak  i ze środka, dały się słyszeć głosy  
za cofnięciem głównie uchwały, mocą której 
wykreślono z budżetu wydziału spraw zagra­
nicznych dodatek do płacy posła w R zym ie i 
reprezentanta wojennego w Frankfurcie. Zda­
niem Presse w iedeńskiej, żądanie podobne 
sprzeciwia się zasadom parlamentarnym, gdyż 
wszelkie uchw ały izby, dotyczące budżetu na 
r. 1862, zostały już poprzednio po trzeciokro- 
tnem ich odczytaniu stanowczo zatwierdzone, 
tak iż na teraz chodzi jedynie o zestawienie 
ich w  jedno prawo finansowe. Żądanie więc 
powyższe w yw ołało jedynie bezużyteczne roz­
prawy, jakich już wiele miało miejsce w izbie 
deputowanych, bez najmniejszego skutku pra­
ktycznego.

Francja,
Paryż, 30 Września. Jeżeli Cesarz w isto­

cie oświadczył p. Fouldowi, iż żadne usiłow a­
nia nie przyspieszą załatwienia kwestji rzym ­
skiej, to publiczność musi się uzbroić jeszcze 
w  cierpliwość.

Zapewniają, że poselstwo pruskie w Pary­
żu, równie jak i francuzkie w Berlinie, będzie 
podniesione do stopnia ambasady, co w obec 
pogłosek o projektowanem przymierzu, mia­
łoby ważne znaczenie. Nieobecność prawie 
w szystkich naczelników poselstw , najlepiej 
wskazuje ciszę dyplomatyczną. Poselstw o  
pruskie w istocie jest opróżnione; poseł por­
tugalski vice-hrabia de P aiva jest w Tury­
nie; poseł szwajcarski je st także na urlopie; 
lord Cowley bawi ciągle w  Chantilly; książę 
M etternich jest w Jolianisbergu, a p. de Mu- 
linen, sprawujący w czasie jego nieobecności 
iuteresa A ustrji, wyjechał także do swego  
majątku w Normandji.

Podczas uroczystości ślubnych w Lizbonie, 
w  tamtejszej przystani będzie stała angielska  
eskadra; powiadają że i Francja, dla tego aby 
tam była reprezentowaną, pośle do Lizbony  
dwa okręta z eskadry ewolucyjnej.

P. de Lavalette spodziewany jest dziś w P a ­
ryżu. P . Benedetti ma także tu przybyć po 
ukończeniu uroczystości ślubnych w Turynie. 
Przypisują nowej tej jego podróży do Paryża 
ważne znaczenie polityczne.

O ile donoszą z Turynu, izby nie będą tak  
prędko zwołane. Rząd w łosk i nie potrzebuje 
obecnie pieniędzy, a skutkiem  tego nic bę­
dzie spieszył się z wezwaniem  parlamentu, 
aby otworzył dla niego kieszenie poddanych. 
Zresztą i we W łoszech trzeba się spodziewać 
przez jakiś czas utrzymania status quo', stano­
wisko p. Ratazzego, które wydawało się za­
grożone, wzmocniło się teraz z powodu, że 
nikt nie pragnie o d z ied z iczy ć  po nim  władzy, 
wśród tak drażliwego położenia rzeczy, które 
zmieni się dopiero jeżeli będzie można uzy­
skać od Francji jakie ustępstwa w  kwestji 
rzymskiej.

Z Rzymu donoszą, że zasoby z Św iętopie­
trza nie są już wystarczające i że rząd tamtej­
szy m yśli o zaciągnięciu pożyczki w ilości 20 
m ilionów fr., i w tym  celu odwołał się do p. 
Salamanca, który ma interesa ze Stolicą A po­
stolską, z powodu zbudowanych przez niego 
kolei żelaznych. P . Salamanca zatem, może 
potrzebuje być w  zgodzie z gabinetem rzym­
skim, co ułatwić może zaciągnięcie pożyczki.

Co do zamierzonego przez p. Foulda uje­
dnostajnienia długu publicznego we Francji, 
utrzymują, że pozostało jeszcze 40 m ilionów fr. 
w 4 / 4  % rencie do konwersji. Z tego 30, m i­
lionów  są w posiadaniu zakładów dobroczyn­
nych, m ałoletnich i innych w łaścicieli, którzy 
nie odmówią przyjęcia w zamian renty trzy 
procentowej. Pozostałe wszakże 10 m ilionów  
renty trzeba będzie spłacić na co potrzeba 
będzie kapitału 210 do 220 m ilionów fr., a 
skutkiem  tego obawiają się, czy zaciągnięcie 
nowej pożyczki nie okaże się koniecznem.

Paryż, 1 Października. Niepewności co do 
kwestji rzymskiej zaczynają się rozjaśniać. 
D ziś nie podlega wątpliwości, że ogłoszenie 
dokumentów dyplomatycznych w Monitorze, 
nastąpiło jedynie na nalegania dwóch m ini­
strów francuz kich, przychylnych sprawie w ło­
skiej. Gabinet turyński ze swej strony nalega 
na Cesarza, aby wybitniej niż dotąd postawił 
propozycje pojednawcze, do których przyjęcia 
chce skłonić dwór rzymski. Tak gabinet tu­
ryński okazałby się zadowolnionym, gdyby  
Cesarz poparł sw e propozycje czynione S to li­
cy Apostolskiej oświadczeniom wskazującem  
termin cofnięcia opieki sztandaru francuzkie- 
go, w razie gdyby kardynał Antonelli trwał 
w stanowczem  odrzuceniu wszelkiego ustęp­
stwa.

Jeżeli wiadomości te są dokładne, rozwią­
zanie kwestji rzymskiej byłoby bliższe niż 
powszechnio przypuszczają, bo Cescrz po po­
wrocie z Biarritz m iałby jedynie do wyboru: 
albo stosownie do życzenia dworu rzym skiego  
zapewnić mu do czasu nieograniczonego opie­
kę swego oręża, albo też co najpędaej w yjść 
z położenia, które przedłużając się, skrzywiło  
ky jego politykę, jak  to oświadczył p. Thou- 
venel w depeszy z 30-go maja. Co z tego w y­
bierze Cesarz, niewiadomo;— stronnicy W łoch  
spodziewają się wszakże, że nie w ybierze  
utrzymania na czas nieograniczony statu quo.

Gabinet turyński może być uw ażany jajro 
zupełnie i ostatecznie przekształcony. P ierw ­
szą jego czynnością będzie ogłoszenie amne­
stji, poczem ogłosi ó rozwiązaniu izby i zwoła 
wyborców na drugą połowę listopada, now y  
zaś parlament w grudniu a najdalej w stycz­
niu. Gabinet ma przekonanie, iż w  tym  czasie 
będzie m ógł stanąć przed izbami w  lepszem  
stanowisku niż obecnie.

P . de Lavalette powrócił do Paryża i po­
w iad a , żc niewróci już do Rzymu. Zape­
wniają, że dyplomata ten zajmie miejsce po p. 
Flahaut w L ondynie, któremu stan zdrowia

i późny w iek nie pozwalają dalej zachować 
wysokiego, ale trudnego i czynnego stanowi­
ska ambasadora Francji w  Londynie. P . de 
Lavalette pragnął powrócić do Francji, żeby 
już nie udawać się do Rzym u, gdzie według 
niego dyplomacja nie ma już nic do czynienia.

Cesarz wraca do Saint-Cloud 5-go b. m. i 
zabawi tam do końca października, następnie 
uda się do Compiegne, skąd powróci do P a ­
ryża koło 10-go grudnia.

W iadom ości z M eksyku podawane przez 
Monitora a sięgające do 1 września są pom yśl­
ne. W ojska które w  dobrym zdrowiu przy­
były do Yera-Cruz wprost ze statków wraz 
z transportami żywności w ysyłano do Oriza­
ba. Żółta febra zaczynała też już tracić cha­
rakter choroby epidemicznej.

W łoeh)r.
Turyn, 28 Września. Am nestja dla Garibal- 

dego i jego towarzyszy zostały przyjęte w  za­
sadzie. Prawdopodobnie będzie ona ogłoszona 
w e wtorek lub w e środę. W  łonie gabinetu 
spotykała ona opozycję ze strony jenerała 
Petiti, który z przyjęcia jej robił nawet kw e­
stję pozostania w gabinecie. D ym isji jego jak  
na teraz nie przyjęto, a zdaje się, iż gabinet 
nie będzie pozbawiony znakomitych zdolno­
ści, jakie okazał ten jenerał, ponieważ i uspo­
sobienie armji, którego chciał być tłómaczem  
już się zmieniło. Jenerał Oialdini pow oływ a­
ny do Turynu oświadczył, iż teraz już nie 
może żadnego uczynić żadnego zarzutu prze­
ciw  udzieleniu amnestji. Stan oblężenia w  
prowincjach południowych jeszcze nie będzie 
zniesiony; pragną wprzód przywrócić spokoj- 
ność w e w szystkich punktach; zresztą głó­
wnie da się on uczuwać kamorystom, czemu 
w szyscy są radzi.

Zmiany w gabinecie prawie już są ustalo­
ne, nie nastąpią jednak jak  za dwa lub trzy 
dni. P . Ratazzi obejmuje wydział spraw za­
granicznych. Ministrem spraw wewnętrznych  
ma być p. Pepoli, ale tak ze strony parlamen­
tu, jak  i  przyjaciół politycznych p. Ratazze­
go, nominacja ta spotyka opozycję. Zarzucają 
p. Pepołem u, że jest za m łody na tak ważne 
stanowisko, że zanadto przejęty jest duchem  
koteryjnym i ulega zbytecznie w pływ ow i 
Francji. Lecz nie można znów zapominać, że 
posiada on wielkie zdolności i gorące pra­
gnienie pom yślności kraju. P . Ratazzi wielce 
mu jest przychylny, gdyby zaś nominacja 
jego spotkała zbyt silną opozycję natenczas 
wydział ten objąłby p. Aflitto, któremu obe­
cnie zamierzają powierzyć wydział rolnictwa 
i handlu, a który ma reprezentować w  gabi­
necie żyw ioł neapolitański. W ydział sprawie­
dliwości ma być powierzony p. Tecchio, a zre­
sztą nastąpią, zapewne jeszcze nieznaczne 
zmiany. P . Minghetti, który nie chciał wejść 
do gabinetu, podobno nie odmówił propono­
wanej mu prezydencji w  izbie deputowanych, 
w miejsce p. Tecchio. P . Durando podobno 
uda się naprzód na wieś, nim przeznaczoną 
mu zostanie jakie poselstwo; krążą pogłoski, 
że posłany będzie do Paryża, p. Nigra zaś 
otrzyma inne przeznaczenie; m ówią także, iż 
p. Pepoli zostanie w ysłany do Petersburga. 
Amnestja ma być pierwszą czynnością prze­
kształconego gabinetu.

D ziś rano Królowa portugalska w  towa­
rzystw ie swej rodziny, członków poselstwa 
portugalskiego i ciała dyplomatycznego, po­
śród pełnych zapału pożegnań ludności, opu­
ściła Turyn. W  Genui ma być uroczyste przy­
jęcie. Małżeństwo to uważane jest, jako waż- 
ny wypadek polityczny. Z m inistrów tylko  
p. Ratazzi udał się w orszaku królewskim  do 
Genui, chcąc odpowiedzieć w ten sposób n ie­
którym dziennikom, zapewniającym, że nie 
ośmieli się pokazać w  tern mieście.

Turyn, 29 Września. Uroczystości ślubne 
skończyły się; Królowa portugalska opuściła 
iu ryn , równie jak  i Książe Napoleon i K się­
żna K lotylda. Cała uwaga zwróciła się na 
politykę; w gabinecie i w zasadach kierują­
cych zarządem zajdą ważne zmiany. Naprzód 
niepodlega wątpliwości, żo amnestja zupełna 
została postanowiona i że w e wtorek, to jest  
po powrocie p. Ratazzego z Genui zostanie 
ogłoszoną. Onegdaj na radzie ministerjalnej 
żywo w tym  przedmiocie toczyły się rozpra­
w y i szczególniej jen. P etiti opierał się tomu 
aktowi łaski.

Dotąd ciągle jeszcze m ówią o wyjściu z ga­
binetu pp. Couforti i Durando, o objęciu przez 
p. Ratazzego wydziału spraw zagranicznvch 
przez p. Pepolego wydziału spraw wewnętrz­
nych, a przez p. Tecchio wydziału sprawie- 
dliwości, lecz chociaż Król i prezes rady m i- 
mstrów postanow ili w  ten sposób zmienić 
gabinet, wszakże do wtorku mogą zajść je ­
szcze zmiany. M ianowanie margrabiego P e ­
polego ministrem spraw wewnętrznych, cią­
gle spotyka mocną opozycję. Publiczność upa­
truje w  tern przeważny w pływ  Francji na 
gabinet; znakomitsi mężowie stanu należący  
do większości parlamentarnej, a znający zbli- 
ska pana Pepolego, nie m ogą osw oić się  
z myślą, aby został on m inistrem  spraw w e­
wnętrznych. Nie wątpią ani o jego patrjo- 
ty z m ie ,  ani o uczciwości, ale kwestja wpro­
wadzoną została na bardziej drażliwe pole.

Dowiedziawszy się o zamiarze p. Ratazzego, 
p. Lafarina zwołał stronnictwo parlamentar­
ne, którego jest przewódcą, i na zgromadze­
niu tern jednom yślnie postanowiono opierać 
się wspomnionej nominacji. W  razie uporu 
p. Ratazzego, odcień p. Lafarina, najliczniej­
szą stanowiący część większości, zwróciłby  
się przeciwko gabinetowi. P.Lafarina ma za­
wiadomić o tern postanowieniu p. Ratazzego, 
jak tylko ten ostatni powróci z Genui. Praw ­
dopodobnie- z nominacją p. Pepolego stanie 
się to samo, co się stało z nominacją p. Cor­
dova, w chwili tworzenia się teraźniejszego 
gabinetu. P . Cordowa także został przezna-
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czony na m inistra spraw wewnętrznych, lecz 
z powodu objawionych niechęci przeciw tem u 
w izbie, musiał przed złożeniem przysięgi 
zmienić wydział.

Krolowa portugalska przed odjazdem zło­
żyła syndykowi T urynu 20 tysięcy fr. dla 
rozdania biednym miasta. M ałżeństwo Księż­
niczki P ji bardzo jes t popularne we Włoszech, 
i wczoraj przy odjeździe, jaw nym  tego dowo­
dem były niesłychane okrzyki ludu.

WIADOMOŚCI TELEGRAFICZNE.
Turyn, 2 Października. Discussione podaje 

wiadomość, że księżniczka M arja-P ja prosiła
0 ułaskaw ienie dla winnych w ostatnich w y­
padkach i żc jej prośba została wysłuchaną. 
W  przyszłą Niedzielę ogłoszony będzie de­
kret, udzielający am nestję Garibaldemu i je ­
go towarzyszom z wyjątkiem  ośmiu zbie­
głych z armji, wziętych z brouią w ręku. 
Pogłoski o blizkiem przesileniu m inisterjal- 
nem ucichły.

Turyn, 1 Października. P . Conforti poże­
gnał się T, urzędnikam i m inisterstw a spra­
wiedliwości. W krótce wyjedzie on do P ary - 
ryża i Londynu. — Donoszą z Varignano, że 
obandażowanie doktora Partridge, wywiera 
bardzo dobre skutki na ranę Garibaldego, 
k tó ry  przepędził ostatnią noc spokojnie. 
W ydobyto znów odłamki kości z rany.

Turyn, 1 Października. Dzienniki Discussio­
ne i Nationaliles utrzym ują, że gabinet nie zo­
stanie zmienionym. Z wyjątkiem p. Con- 
fortego, wszyscy ministrowie zatrzymają swe 
wydziały.

Madryt, 1 Października. Dziennik Diario do­
nosi, że 'o tw arc ie  izby kortezów, je s t zapo­
wiedziane na 1-go Grudnia.

Aleksandrjg, 1 Października. S a id -P asza 
przybył zdrowo do tego m iasta.—Pow stanie 
w H auranie postępuje. Turcy opuścili Me- 
zrah i wrócili do Damaszku.—Fayum  zostało 
atakowane i zdobyte przez naczelników bedu- 
ińskich.

Marsyljar 1 Października. K rólowa portu­
galska wyjechała w towarzystwie jedenastu 
statków  włoskich, francuzkich i rosyjskich. 
Książę Napoleon wstąpił do Tulonu, dla zre- 
perowania uszkodzonej w drodze fregaty i 
zwiedził arsenał tuloński.

Berlin, 3 Października. Stdats-Anzeiger do­
nosi o mianowaniu p. v. Selchow naczel­
nym  prezesem prowincji brandenburgskiej. 
Izba deputowanych zakończyła rozprawy nad 
budżetem. — W edług Korespondencji Zeidlera 
zakończenie posiedzeń ma nastąpić w Czwar­
tek, zkąd taż sama korespondencja wnosi, 
że izba panów nie prześle budżetu izbie depu­
towanych z nowym projektem, lecz go cał­
kiem  odrzuci.

Berlin, 3 Października. Stern-Zeitung pisze: 
Wiadomość podana w numerze 273 dziennika 
Allgemeine-Zeitung pod datą 27-go W rześnia, 
jakoby wszyscy radcy skarbu przysposabiali 
m em orjał z- oświadczeniem, żo nie biorą na 
siebie odpowiedzialności, za ewentualne wy­
datki, k tóreby mogły być uważano za niezgo­
dne z ustawam i konstytucji, jest, co z resz­
tą  z łatwo można zrozumieć, zmyśloną.

Konstantynopol, 27 Września. Sułtan wsiadł 
wczoraj, w towarzystwie Said-Paszy na 
okręt i udał się do Ismid. Zagraniczni człon­
kowie komisji skarbu, byli wczoraj przez 
Sułtana przyjmowani i otrzym ali podzięko­
wanie za ich współdziałanie. Między Salo- 
n iką  i Jan in ą  zakładają linję telegraficzną. 
L in ja  telegraficzna między D iarbekirem
1 Alepo je s t do Sowereku wykończoną. 
W szystkie pensje wyższe nad 1,000 piastrów 
miesięcznie, mają zostać o 30 procent zmniej­
szone.

Paryż, 3 Października. Z Neapolu donoszą, 
że sąd przysięgłych w Lucera skazał biskupa 
z Foggia na 2 lata więzienia i 4,500 fr. kary 
pieniężnej.—Z Aten nadeszła wiadomość, żc 
w Nauplji miała miejsce demonstracja prze­
ciw panu Chrysovelghis, oficerowi wiernie 
przychylnem u rządowi, w następstwie któ­
rej aresztowano 30 osób. Spokojność zosta­
ła  przywróconą.

Berlin, 4 Października. S tronnictwo postępu 
i lewy środek izby deputowanych uehwalłły 
jednogłośnie przyjęcie wniosku p. Forcken- 
becka. Odcienie pp. Yincko i Konne będą 
dziś w wieczór w tym  przedmiocie obrado­
wały.

Berlin, 4 Października. K ról dziś powróci. 
Stern-Zeiłung donosi, że następca tronu z mał­
żonką udadzą się w poniedziałek z Koburga 
w dalszą podróż do Szwajcarji i Włoch. W e­
dług Kreuz-Zeiłungu hr. Eulenburg został mia­
nowany m inistrem  handlu. — Korespondencja 
izby Fresego donosi, że odcień Boytzenburga 
zamierza w izbie panów głosować za przyję­
ciem budżetu zgodnie z projektem  rządu; Ko­
respondencja Zeidlera utrzymuje, że w ogóle 
większość izby panów będzie podobnież gło­
sowała. Rozprawy nad budżetem rozpoczną 
się w izbie panów w piątek. — W czoraj został 
skonfiskowauy pierwszy num er satyrycznego 
czasopisma zachowawczego der kleinc Rea- 
ctiondr.

Hanower, 4  Października. Hannowersche Z e i-  
tung  donosi, że rząd nie odrzucił trak tatu  han­
dlowego, lecz wyraził tylko w depeszy, w o- 
statnim  czasie do rządu pruskiego przesłanej, 
zam iar obstawania przy swem dawniejszem 
stanowisku.

Raguza, 2 Października. Liczne oddziały woj­
ska wysłano z K onstantynopola postępują 
przez Kolastrin, D obrużak i Czarnogórę ku 
Serbji. Roboty na drodze wojskowej zostały 
rozpoczęte.

Paryż, 3 Października. Patrie i France u trzy­
mują; że Garibaldi porozumiał się z ajentami 
angielskimi, w zamiarze ułatw ienia Anglji za­
jęcia Sycylji, aż do czasu cofnięcia się załogi 
francuzkiej z Rzymu.

Londyn, 2 Października. Nadeszła tu wiado­
mość telegraficzna, że skonfederowani podali 
warunki pokoju.

Peszt, 1 Października. P . Toth Kalm an, re ­
daktor czasopisma Boi,md Miska, został przez 
sąd wojenny skazany na dwa miesiące wię­
zienia, obostrzonego przez ośm  dni postu; 
p. G ustaw  Em ich, nakładca togoz piama> na 
jeden miesiąc więzienia; Thoth Kalman nie 
pałożył apelacji.

Marsylja, 2 Października. L isty  z K onstan­
tynopola pod datą 28-go W rześnia, wspomi­
nają o pojcdyńczycb, lecz częstych starciach 
zachodzących między Serbam i i Turkami, ró­
wnie niezadowolnionymi z rezultatu kon­
ferencji. D em onstracja gwardji narodowej 
przed pałacem Księcia, miała na celu prote- 
stację przeciw jego poddaniu się. S ir H enry 
Bulwer, w przejeździe swym przez Belgrad, 
zalecał posłuszeństwo.— Wiadomości z M a­
rach są pomyślniejsze. Lecz oba stronnictwa 
mierzą się nieufnem okiem. Armeńczycy żą­
dają spiesznego wyjazdu komisji nadzwy- 
czajnej, celem zapobieżenia nowym klęskom. 
Rząd przedsięwziął wielki środek finansowy; 
zajęcie dóbr należących do meczetów zosta­
ło stanowczo udecydowane.—W iadomości 
z Grecji pod datą 29-go W rześnia donoszą, że 
nieporozumienia dyplomatyćzne z Turcją na­
brały większej wagi.

WIADOMOŚCI ROZMAITE.
— Dzień onegdajszy był niepogodny, do 

godziny 7-ej rano niebo pogodue, później 
przez cały dzień pochmurne, około godziny 
9-ej rano i 8-ej wieczorem deszcz drobny padał. 
W iatr panow ał zachodni, z początku mocny, 
później mierny. Powietrze wilgotne i cieple; 
średnia tem peratu ra  dnia jes t l ' l ł/5 stopni 
Rćaum ura, o 2 9/ 1(; stopni wyższa od norm al­
nej; największe ciepło po południu 14% sto­
pni, najmniejsze w nocy 9 stopni Rćaumu- 
ra. Barom etr zwolna opadał, średnia jego 
wysokość jes t 759,40 milimetrów. E lek try ­
czność 14 stopni.

— Początek dnia wczorajszego był niepo­
godny, z rana deszcz drobny padał; lecz po 
godzinie 8-ej rano, chm ury nagle ustąpiły, 
na pogodnem niebie gdzieniegdzie tylko 
znajdowały się chm ury, po południu niebo 
zupełnie pogodne, po zachodzie słońca, na 
pogodnem niebie jaśniały czerwone słupy aż 
do zenitu sięgające. Z początku dnia pano­
wał w iatr słaby zachodni; od godziny 10-ej 
rano północno-zachodni mierny. Powietrze 
ciepłe, lecz mniej jak  dnia poprzedniego/ śre­
dnia tem peratura dnia je s t 10T/ IO stopni 
Rćaum ura, o 2 stopnie wyższa od norm al­
nej; największe ciepło po południu 14 >/s, 
najmniejsze wieczorem 7%  stopni Rćaumura, 
w południe 12 % stopni Rćaumura. B aro­
m etr wznosił się, średnia jego wysokość jes t 
758,47 milim etrów. Elektryczność 40 stopni. 
Na słońcu jedna wielka i trzy małe plamy.

--D n ia  17 Sierpnia r, b., łjjan Zając, gospo­
darz rolny, ze wsi Budy podłężskie, gminy Ma­
ciejowice, powiatu Łukowskiego, łowiąc ryby, 
wpadł w rzekę i utonął;—zwłoki jego pomimo 
czynionych poszukiwań, dotąd nie zostały wy­
nalezione. — W  tymże dniu, na pustkow iu 
Zdych, w gminie Kuźnica Grabowska, powie­
cie W ieluńskim, K atarzyna W ięcławska, lat 
20 licząca, służąca, przechodząc przez miejsco­
wą strugę, wpadła w takową i utonęła.

—- Tegoż dnia, J a n  Bożek, włościanin wsi 
W ólka Źłojecka, gminy S tary  Zamość, p o ­
w ia tu  Z a m o jsk ie g o , k ą p ią c  s ię  w rz e c e , u to ­
nął;—Paw eł Szymankiewicz, la t 35 liczący, 
szewc z kolonji i gm iny Zagrodnica, powiatu 
W łocławskiego, kąpiąc się razem z innymi, 
natrafił na głębię i utonął, a chociaż wkrótce 
został wydobyty, jednak do życia już nie mógł 
być przywróconym.

— Na W ystaw ę Towarzystwa Zachęty 
Sztuk P ięknych  przybyły następujące obra­
zy : Breslauera—OkolicaW iejska; Kaczorowskie­
go— P o rtre t Damy; Budkowskiego — D wa o- 
brazy rodzajowe—własność prywatna; Ronner 
Henr jetty — Pies żebrak—własność pry watua'

— Nadeszła tu w tych czasach wydana 
w Krakowie, jako  osobne odbicie z Roczników 
Towarzystwa naukowego krakowskiego, nad­
zwyczaj pożyteczna książka, wielce zasłużo­
nego prof. D ra  J . Majera, nosząca tytuł: Lite­
ratura Fizjografji Ziemi Polskiej. Szanowny au­
tor we wstępie objaśnia powód, jak i go skłonił 
do podjęcia tej pracy, a mianowicie, że oddział 
nauk przyrodniczych lekarskich Towarzystwa 
naukowego krakow skiego postanowił zająć 
się wypracowaniem powszechnej, polskiej 
ziemi fizjografji, czyli opisu tejże w yczerpują­
cego wiadomości rozjaśniające wszelkie jej 
przyrodzone własności; dla wykonania tak  
obszernego zamiaru, koniecznie potrzeba by­
ło przejrzeć wszystko co dotąd w tym  samym 
kierunku zrobione zostało /a Dr. M ajer pod- 
jąwszy się dokonania tej przygotowawczej 
pracy, objął w spisie 1280 num erów zawiera­
jącym , wszelkie dzieła, rozprawy i artykuły  
w tym  przedmiocie napisane. Nie je s t to w ła­
ściwie bibljografja, bo autor pominął wiele 
szczegółów w tym  względzie, a naw et jak  
sam powiada opuścił niektóre praco nie m a­
jące wartości, ale je s t to szacowny m aterjał 
do bibljografji, i co ważniejsza, doskonały 
przewodnik dla pracujących nad fizjografją, 
jak i Ar innych gałęziach nauki byłby nader 
upragniony. Autor podzielił zebrane przez 
się wiadomości na 8 działów. P ierw szy obej­
mujący 10 numerów, zaznajamia z h is to r ją i 
zbiorami w przedmiocie fizjografji krajów  pol­
skich w ogólności. Tu wspomina autor, że 
jeszcze przed 100 la ty  powstał zamiar założe­
nia powszechnego Muzeum polskiego. Dział 
drugi (150 numerów) obejmuje wiadomości 
fizjograficzne treści mięszanej, i tu  zaliczono 
są prawie wszystkie jeografjo. Dział ten, ró­
wnie jak  i następne, dzieli się w ten sposób, 
że naprzód pomieszczone są prace dotyczące 
0 . 1kr1aj.u> potem dotyczące prowincij i 
wielkich działów kraju, następnie ziem, ób- 
wodów i powmtow, a w k o ń c u  pojedynczych 
miejscowości, m iast i wsi. Dział trzeci przed­
stawia 101 prac p o św ię c o n y  cli oznaczeniu 
położenia jeograficznego, powierzchni i wznie­
sień, oraz sieci wodnej. Dział czwarty obej­
muje 132 prac dotyczących meteorologji. 
Dział piąty zawiera prace hypogeotyczne 
czyli podziemne, w liczbie 362, i obejmuje 
wiadomości historyczne ó zbiorach i lite ra tu ­
rze geognostycznej, Geognozję, Pnleontologję; 
Oryktognozję i Górnictwo. Dział szósty 
przedstawia w 166 num erach wiadomości do­
tyczące F lo ry  ziemi polskiej, a dział siódmy w 
107 num erach wiadomości dotyczące jej F au ­
ny. Nakonicc dział ósmy, dopełniający wiado­
mości fizjograficznych,poświęcony jest B alne­
ologji krajowej i zawiera prac 300. D la u łatw ie­
nia poszukiwań, w końcu zamieszczone są: spis

abecadłowym porządkiem miejsc do których 
odnoszą się wym ienione av dziele tern bada­
nia fizjograficzne i także abecadło wy spis au­
torów: P raca ta, jak  powiada sam jej autor, 
nie jest jeszcze zupełna, ale uzupełnienie jej 
jes t już bardzo ułatwione. Ogólny ten o niej 
zarys, dostatecznie wskazuje ja k  je s t sumien­
ną, ile kosztowała trudu, i jak dalece jes t po­
żyteczną, tak, że powtórzymy życzenie, aby 
i inne gałęzie literatury  w podobny sposób 
zostały opracowane, a wtenczas możnaby po­
myśleć o ułożeniu dokładnej bibljografji pol­
skiej.

— Orenburgski statystyczny kom itet gu- 
bernjalny ogłasza wiadomości o tej gubernji 
za rok 1862. Liczba mieszkańców płci obojej 
w tej gubernji wynosi 1,810,278 dusz; z tych 
tylko '/23 część przemieszkuje av miastach.— 
W  r. 1860 urodziło się 98,666 dzieci, zmarło 
60,280; a zatem ludność gubernji zwiększyła 
się o 2%. — Liczba fabryk i zakładów prze­
mysłowych w gubernji dochodzi do 459, a 
produkcja ich roczna czyniła summę 5,071,831 
rs.; zajmowały zaś 19,114 ludzi. Pierwsze 
miejsce pod względem wielkości produkcji i 
zuaczenia av gospodarstwie krajowem należy 
się zakładom górniczym, które produkują w y­
robów na summę 2,981,022 rs.

— Duchowieństwo ewangelickie Lużycy 
serbskiej, zamierza zaiviązać pomiędzy sobą 
towarzystwo celom poprawnego i co do ze- 
A rnętrznej formy dobrego wydawania książek 
nabożnych serbo-łużyckich, tak dawnych jak  
i nowych.

— Przedostatni num er tygodnika czeskie­
go Lu mir, obejmuje między innemi: Obrazy 
z walki husyckiej; obraz pierwszy: Oblężenie 
P lzna.—Dalszy ciąg przekładu na język cze­
ski powieści J .  Korzeniowskiego: „Scena na 
balu” (Vyjev na bale).— Zoikov za panovani kra- 
le Vaclaca'J. (ciąg dalszy) i t. d.

— Dr. Ignacy Nadherny z W iednia, bawił 
niedawno w P rad ze , gdzie obchodził 13-go z. 
m. pięćdziesięcioletnią rocznicę udzielenia mu, 
przez uniw ersytet tego ostatniego miasta, dy­
plomu na stopień doktora medycyny. Przy 
tej sposobności, prażski fakultet lekarski do­
ręczył mu album obejmujące 512 portretów  
fotografowanych żyjących dotąd doktorów 
medycyny, z których 500 otrzymało ten sto­
pień na uniwersytecie prażskim, a pozostali, 
w liczbie.12, jakkolw iek gdzieindziej dokto­
ryzowali się, trudnią s i ę  atoli prak tyką av Cze­
chach.

—- P rzy  kopaniu av Pradze fundamentów 
pod nowy gmach gimnazjalny w tak  zwanym 
dworze Klem entyny, znaleziono między inne­
mi kilka monet czeskich z czasów F erdynan­
da ijednę rzym ską z napisem: Antonius Pius 
Germanicus, oraz kamień z napisem: Vaclav Ta­
bor sky 1641.

W  przyszłym roku szkolnym odprawiać 
się będą dla młodzieży akademickiej av P ra ­
dze dwa nabożeństwa. Z polecenia księcia- 
kardynała-arcybiskupa prażskiego, kazania po 
czesku dla akademików czechów miewać bę­
dą miejsce w kościele śvv. Salw atora (ko­
ściół sem inaryjny), a w języku niemieckim 
w  kościele ś w .  Klemensa.

Dr. Ludw ik Kochel z Zalcburga ogło­
sił drukiem  w Lipsku dzieło pod tytułem: 
Ckronologisch-t/ematisfi/es Verzeichniss sdmmtli- 
cher Tonwerkt IF. A. Mozarts. Je s t to spory tom
0 69 arkuszach druku in 8-o, nie tylko w yka­
zujący wielką działalność twórczą M ozarta we 
wszystkich szczegółach, lecz obejmujący ta k ­
że Avyszczegolnienie wszystkich posiadaczy 
autografów tego mistrza, oraz wykaz prac je ­
go zagubionych i niekompletnych, tudzież błę­
dnie mu przypisywanych, przerabianych i t. d. 
Dzieło niniejsze, owoc mozolnej pracy, opie­
ra  się na gruntownych badaniach i na znako­
mitej biografji napisanej przez Otona Ja h n ’a, 
do której służy niezbędnem dopełnieniem.

— Na wszystkich kongresach statystycz­
nych zrobiono uwagę, że różne sposoby opra­
cowywania przez rozmaite urzędowo biura 
jednego i tegoż samego przedmiotu, nadzwy­
czaj utrudniają układanie porównawczych wy­
kazów statystycznych. Na kongresie odbytym 
w Londynie zaprojektowano, ażeby stosuuki 
ludności, jako  jedna z najważniejszych części 
statystyki, opracowywane były we wszystkich 
państwach ucywilizowanych podług jedne­
go wspólnego planu. M aterjały do tej części 
statystyk i przyrzekli dostarczyć: Dr. Farr,
co do ludności Anglji; baron Czoernig, co do 
Austrji; p. Herrm ann, codoB aw arji; jip. Que- 
telet i Heuschiing, co do Belgji; p. Dawid, co 
do Danji; hr. Riplada, co do Hiszpanji; p. L e- 
goyt, co do Francji; prof. W appaus, co do 
Hanoweru; p. Vannesehi, codo Włoch; p. 
Baumhauer, co do Niderlandów; p. Deslandes, 
co do Portugalji; p. Engel, co do Prus; pp! 
W ernadzki i Buszen, co do Rosji; p. Ilopf, co 
do Saksonji; p. Berg, co de Szwecji; pp. Vogt 
iK olb , codo Szwajcarji, i Dr. Ja rv is  codo S ta­
nów Zjednoczonych A m eryki północnej. Po- 
mienieni uczeni, będąc zarazom przewodniczą­
cymi w biurach statystycznych, mają pod rę­
ką jak  najlepsze m aterjały  statystyczne; wię­
ksza ich część nadesłała już dane co do ludno­
ści swych krajów biurowi statystycznem u av  

Bruseli, gdzie takowe są zestawiane w jedno 
dzieło „Międzynarodowej statystyki ludno­
ści,” które będzie bezwątpienia nadzwyczaj 
ciekawe.

— W  kościele b. opactwa w P rttm  znale­
ziono niedawno, przy poszukiwaniu relikwij 
av ołtarzu, rodzaj małego, bardzo starożytne­
go sarkofagu, pochodzącego ividocznie z IX  
wieku i obejmującego mocno już spróchniałe 
resztki kości ludzkich. Tak pargam iuy zapi­
san o , którem i ten sarkofag był obwinięty, 
ja  i napis na nim: Ossa Lotharii imperatoris,
e e L r ™ T ,T iaJą "^tpliw ości, żo to są koście 
cesarza Lota,-jusza I, najstarszego syna cesa­
rza Ludw ika Pobożnego. Lotarjusz I, tra ­
piony żądzą władzy, będąc już cesarzem
1 władcą środkowego państwa Franków , za­
mieszkał następnie, ja k  świadczy kronikarz 
fuldeński, w klasztorze av Pruin, gdzie przy- 
wdziąwszy suknię zakonną, zm arł 22 W rze­
śnia 855.

— Z wykazu liczby mieszkańców i budże­
tów wydatków za rok .1861 i 1862 dziesięciu 
g ł ó w n y c h  m iast niemieckich, okazuje się, że 
na każdą g ło A v ę  ludności miejskiej przypada 
podatków w przecięciu: w Brem ie 39 zł. reń.,

’ av Monachium 13, av W iedniu 11, w Berlinie 
10, av Hanowerze 9, w Sztutgardzio i K arls­
ruhe 7, w K asselu 5, w Drożnie 4 i w Brun- 
świku 3 złr. W  tymże czasie w stolicy F ran ­
cji przypadało podatków na głowę rocznie 
47 złr.

— Niewydanych dotąd listów H erdera wy­
szedł obecnie z druku w L ipsku  trzeci i osta­
tn i tom, wydany staraiem Hen. Dilntzera 
i Ferd. Gotfr. Herdera. Tom ten obejmuje 
korespondencję Herdera z Kneblem, Karolem 
Dalbergiem, J . F r. Hugonem Dalbergiem, 
tudzież niektóre listy  do Herdera, poezje ni­
gdzie dotąd nie drukowane, przekłady przez 
H erdera dokonane, jego prelekcje wieczorne, 
oraz listy żony H erdera do J. G. Mullera.

— A ugust Diezmann, redaktor pism perjo- 
dycznych Leipziger Tageblatti Modenzeitu ng,na,- 
pisał dram at pod tytułem  Aus dem 18 Jahrhun- 
dert, którego przedmiotem są wesołe niegdyś 
czasy w Wejmarze.

— Nieustraszony badacz Afryki, Dr. L i­
vingstone, stracił niedawno żonę, która przy­
była do niego do Zambese, w chwili kiedy 
wracał ku  brzegom morskim, po odbyciu a- 
wanturuiczej wyprawy powyżej Scire de je ­
ziora Nyassa. Przybycie małżonki sprawiło 
mu Avielką radość, a rarazem zachęciło do dal­
szych poszukiwań. Trzy miesiące przepędzi­
ła razem z mężem, kiedy napadła ją  febra, 
której n ik t nic może uniknąć na tem niezdro- 
wem wybrzeżu. Jednakże, ja k  sama pisała 
w liście, którego śmierć nie dozwoliła jej do­
kończyć, spodziewała się, że silna jej konsty­
tucja i znane środki lekarskie, przezwyciężą 
chorobę. P rzy  drugim  wszakże napadzie fe­
bry, chinina okazała się bezsilną. S iły jej 
ciągle słabły, następnie straciła przytomność 
i 27-go kw ietnia zeszła z tego świata, wtedv, 
kiedy mąż jej kończył budowę żelaznego pa­
rowca i zamierzał opuścić te niegościnne w y­
brzeże, udając się w górę jeziora. Pochow a­
no panią Livingstowne, pod cieniem olbrzy­
miego boababu, wspominanego jeszcze a v  opi­
sie wyprawy Owena, i wystawiono nagrobek 
z napisem nazwiska kobiety, k tóra um arła 
przez poświęcenie dla człowieka poświęcone­
go nauce.

Od pownego czasu lokom otywy budo­
wy p. Bray, mogące chodzić po zwyczajnych 
drogach i brukach, przewożą po ulicach L on­
dynu, a v  ciągu nocy, dla uniknięcia niebezpie­
czeństwa, wagony z ciężarami, których siła 
zwierzęca nie byłaby av  stanie pociągnąć. 
Niedawno a v  taki sposób, przy świetle prze­
nośnych latarń na (to wy cli, pośród ogromnego 
tłum u ludności przewieziono z warsztatOAV p. 
Grissel, do miejsca gdzie ma być zbudoivany 
most pod kolej żelazną Londyńsko-Chatam - 
sko-D uw rską, ogromną sztukę z lanego że­
laza, przeznaczoną do tegoż mostfl, mającą 74 
stóp długości, na 5 stóp i 8 cali Avysokości, a 
ważącą 20tonnów  (400 cent. ang., a 500 cent. 
polsk.). Przewożenie trwało od godziny 10 
wieczorem do 6-ej rano, i odbyło się bez ża­
dnego wypadku. Do przewiezienia tego cię­
żaru, trzebaby użyć najmniej '25 koni, a sa­
mo ich z a p rz ę ż e n ie , s ta n o w i ło b y  niesłychaną 
trudność.

- -  Kon s er av atoro wi e British Museum, zro­
bili uwagę, że galerje historji naturalnej zwie­
dza osób o 220% więcej niż galerje bibljote- 
ki i rękopismów, a o 33%  Avięcej niż galerje 
starożytności, *

— Odszukany został niedawno w archi­
wum królewskiem  av Berlinie i ogłoszony dru­
kiem utw ór dramatyczny niem iecki z pierw­
szej poloAvy X V I  wieku, pod tytułem: „Bar­
dzo piękna i użyteczna gra o narodzeniu 
P an a  naszego Jezusa C hrystusa” (Ern seer 
schón und nutzlich Spiel von der HeblicAen Geburt 
unsers Iterren Je.su Christi, zu Coin an der Spree 
gehalłen durch Ilenrieum Knaustinum Hambur- 
gensem, anno MDXLI. Berlin, 1862). M isterjum 
to jes t pierwszym utworem  dramatycznym, 
przedstawionym w Berlinie. W  przedmowie 
podane są dokładne wiadomości o dawnych 
av tem mieście przedstawieniach treści religij­
nej czyli misterjach, jako  też o życiu i innych 
utworach Knausta, autora poAvyższej dramy. 
Dziełko niniejsze je s t nowym przyczynkiem 
do historji literatury  dramatycznej niemieckiej.

— Na ostatniem  posiedzeniu Avy działu filo- 
zoficzno-historycznego wiedeńskiej akademji 
nauk, referent p. K arajan złożył następujące, 
komisji historycznej nadesłane prace:

1) Przyczynek do kroniki odkryć archeolo- 
liicznych av monarchji austrjackiej przez D ra 
F. Kenner.

2) Tom drugi dzieła Scriptores rerum hussi- 
ticarum, prof. Holier.

3) Documenta historiae forojuliensis saeculi 
XIII etXIV, summatim regesta a P. Josepha Biun- 
chi, Vol. II (ab anno 1300 ad 1333).

— Za naszych czasów uczeni angielscy, 
wsparci znacznemi zasobami pieniężnemi, po­
łożyli w ielkie zasługi pod Avzgłędem badań 
archeologicznych w Małej Azji, że wspom nie- 
m y tu pp. F ellow es’a, C. T. N ewtona i innych. 
Obok znakomitego dzieła togo ostatniego o 
Halikarnasie, zająć może godnie miejsce ko­
sztowna i wspaniała książka pod tytułem: 
Ephesus and the temple o f Diana. By Edward Fal- 
kener (London, Day and Son 1862). Praca ta 
jest rezultatem Avieloletnich, na miejscu do­
konanych badań nad zAvaliskami i położeniem  
tej niegdyś Avspanialcj stolicy Lydji. Położe­
nie znakomitej św iątyni Djany autor nazna­
cza, potwierdzając dawne w tym  względzie 
zdanie, tam gdzie leżą obecnie ZAAraliska przy 
daAvnym porcie zewnętrznym  Efezu ( P anor -  

mus), tak iż samo miasto stało Avyżej od św ią­
tyni. Cechą odróżniającą miasta wsc io( nio- 
greckie była, jak doAvodzi p- Falkenor, naśla­
dowana z E giptu regularność a v  budowie w  

miejscoAvościach, bądź z natu iy  równy ch,bądź 
też zniwellowanych, podczas gt y starożytne
m iasta e u ro p e js k o -g r e c k ie ,  a tem  bardziej
italskie, zdradzają w swej budowie fantazję i 
d o w o ln o ść , oraz Avznoszone były po wię]cszej 
części na w yniosłościach.

— Gabinet zoologiczny dworski w W iedniu 
zbogacony został dobrze zachowanym skie- 
letem  wieloryba z rodzaju najrzadszych Ba- 
laena mu sad  us, znajdujących s j ę  w wodach 
morza Śródziemnego. Olbrzymi ten wśród 
ryb ssących potwór, spostrzeżony został 
w Lipcu r. b. przez rybaków morlackich Avy- 
spy Pago, przy brzegach Dalmackieh. R y ­
bacy ci, trudniący się połowem sardynek, po

trzech dniach usiłowań, zdołali zabić tego 
wieloryba, przyczem narażali się na wielkie 
niebezpieczeństwo. P otw ór ten jest 47 stóp 
długi, a Avaga jego Avvnosiła300 cetn. w ie- 
deń. M iejscem pobytu tego rodzaju Avielo- 
rybów, jest podługjodiiychnaturalistów ocean 
Atlantycki, podług innych zaś m. Śródzie­
mne. PrzeciAV temu ostatniemu zdaniu, prze­
mawia ta okoliczność, że Avieloryb ten rzad­
ko bywa a v  ni. Śródziemnym napotykany. 
Rybacy Avydobyli z tego potworu przeszło 

beczułek tranu, a skielet spreparowali 
w bardzo zręczny sposób i sprzodali takow y  
do wyż Avspoinnionego gabinetu za 1,000 zl. 
reń. bkielet ton, Avażący 20 cetn. wiedeń., 
nie został jeszcze ustawiony, potrzeba go bo­
wiem oczyścić z tłuszczu i złożyć, co wyma­
gać będzie kilka m iesięcy czasu. Całego skie- 
letu tego Avieloryba, nie posiada żaden gabi­
net zoologiczny.

— W  Berlinie wyszło dzieło Konstantego 
D ulheuer’a, pod tytułem: „Zasady prawa
pruskiego, przyczynek do rozwoju praw a 
niemieckiego” [ Die Ele mente des preussisohen 
Rechts. Ein Beitrag zur Entwickl ung des deu- 
tschen Rechts ).

JU R ISP R U D E N C JA .

Uwagi tyczące się  procedury karnej.
P rzy  zamierzonej u nas reformie praw a kar­

nego nie obejdzie się bez reformy w organiza­
cji Sądownictwa, gdyż dzisiejsza przy najlep­
szym kodeksie i procesie karnym  nie byłaby 
av stanie zadosyć uczynić dobrze pojętym wy­
maganiom.

A by z'pewnej strony rzucić św iatło na or­
ganizację teraźuiejszą naszych instytucij są­
dowych, zamierzyłem zwrócić uwagę na ich  
stosunek do ludności i rozległości kraju, oraz 
co do ilości czynności a v  porównaniu z insty­
tucjami krajów , w których bezspornie Avy- 
miar sprawiedliwości korzystniejsze niż u nas 
przedstawia rezultaty.

Do porównania weźmiemy Francję, Belgję 
i P rusy; a że te ostatnie av proAvincjack nad- 
reńskich m ają inną organizację niż av reszcie 
kraju, przeto aby uwagi nie rozrywać, bę­
dziemy brać na rozwagęPrusy bez nadreńskićh 
proAvincij. Lubo av A ustrji sądownictwo nie 
jes t urządzone odpowiednio właściwym po­
trzebom, gdy przecież Galicja nas bliżej ob­
chodzi, a nadto i w  A ustrji stosunek ilości 
SądóAY do rozległości i ludności lepszym jest 
niż u nas, nie będziemy więc pomijaćAustrji, a 
mianowicie Galicji.

W ładze sądowo av ogóle dzielą się na a) 
niższe, b) średnie i c) wyższo,

a) Sądy niższe.
W e Francji jest 2847 Sądów  w Kantonach, 

av  których Sędzia Pokoju sądzi sprawy cy­
wilne m ałe, a które to Sądy, jako Trybunały 
Policji Prostej, sądzą spraAvy o Avykroczenia 
policyjne. Ponieważ Francja ma powierzchni 
9748 mil kwadratowych i 36,000,000 mie­
szkańców, przeto jeden Sąd K antonowy Avy- 
pada na 4 mile kwadratowe i na 12,000 m ie­
sz k a ń c ó w .

W szystkie Sądy Kantouowo w  roku 1858 
osądziły 437,517 spraw  cywilnych, a 4 1 1 ,0 4 9  
spraw  policyjnych; przypada więc w przecię­
ciu na jeden Sąd 153 spraw  cywilnych i 144 
spraw  policyjnych.

W  Belgji jes t 203 Sądów w K antonach, 
urządzonych podobnie do francuzkich. P o ­
nieważ Belgja ma 537 mil kwadratowych 
i 4,623,000 mieszkańców, przeto jeden Sąd 
Kantonow y wypada na 2 % mile kw adrato­
we i na 22,600 mieszkańców.

W szystkie Sądy Kantonowe w roku 1850 
osądziły 16,975 spraw cyAvilhych, a 25,610  
spraw  policyjnych; przypada więc w przecię­
ciu na jeden Sąd 82 spraw cywilnych i 126 
spraw policyjnych.

W  Prusach pierwszy stopień stanowią Są­
dy powiatOAve. Mniejsze sprawy sądzą Sędzio­
wie pojedynczy, którzy są członkami Sądów 
pow iatow ych; większe spraw y sądzą Sądy 
powiatowe kolegjalnie. Prócz tego sprawy
0 wykroczenia mało mają prawo sądzić urzę­
dnicy policyjni.

Ponieważ nie będziemy brali na uAvagę 
czynności sądowych naszych Prezydentów, 
B urm istrzów i W ójtów, przeto i w P rusach 
pominiemy jurysdykcję urzędników policyj­
nych. Zwrócimy tylko uwagę na ilość czyn­
ności SądóAV powiatowych i Sędziów poje­
dynczych.

W  P rusach  wyjąwszy nadreńskićh, jes t 238 
Sądów Powiatowych (Kreisgerichte), 3 od­
powiednie im Sądy miejskie (Stadtgerichte)
1 2 Sądy Zicmsko-miejskie (S tad t und Laud- 
geriehte) Z pomiędzy Sądów powiatOAvych 
w W , Księstwie Poznańskiem  je s t 26. Sąd 
Pow iatow y składa się z D yrektora i najmniej 
5-u członkóAV. Ponieważ wszystkich Sądów 
Powiatowych je s t 243, a powierzchnia P rus 
prócz prowincij Nadreńskićh wynosi 4,590 
mil kwadratowych, ludność zaś 14,„00,000, 
przeto jeden Sąd przypada na .. nul kw a­
dratowych i na 5 8 ,0 0 0  mieszkańców. Z po- 
AYodti za Aviclkiej rozległości wielu Po- 
wiatów urządzony tak zwane Deputacje Są­
dowo i Komisją s ą t  oive. Deputacja składa się 
z kilku, najmniej 3 Ćzłonkow Sądu Pow iato­
wego i stanowi jakby jego Wydział; Komisję 
stanowi je  en członek Sądu PoAviatowego. 
T ak depu .uje, jako i Komisjo albo urzędują 
w pewnych punktach Pow iatu  stale, albo też 
perjoi Aczme do pewnych punktów  przyby- 
waJ4- Deputacje' sądzą kolegjalnie takie sa­
mo sprawy, jak ie  należą do Sądów powiato- 
wy°h; Komisarze jako Sędziowie pojedynczy 
s|fdzą sprawy mniejsze i są zarazem Sędziami 
śledczymi. Dcputacyj stałych w P rusach jes t 
45, komisij 499. Takim  sposobem dla spraw 
małych w Prusacli, prócz nadreńskićh, je s t 787 
M agistratur; zatem jedna na 5 mil kw adrato­
wych i na 18,000 mieszkańców.

Pojedynczy SędzioAvie a v  roku 1859osądzili 
106,229 spraiv policyjnych , zatem jeden osą­
dził a v  przecięciu 135 .spravA) Sądy powiato­
we kolegjalnieo sądziły 77,458 spraw karnych, ' 
zatem jeden osądził a v  przecięciu 325 spraAV 
karnych.

W  Austrji Sądy niższe stanowią: 8 Trybu­
nałów av W enecjańskiem, 1 w Dalmacji, 23
Sądów Ziem skich (Landcsgerichtc), 100 Są­
dów pow iatow ych (Kreisgerichte), 14 S ą­
dów okręgowych (Bezirksgcrichte); prócz 
tego są sędziowie delegowani do miejsc zbyt
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odległych od Sądu. Gdy przecież i tak  w y­
miar sprawiedliwości, z powodu zbytniej i oz­
iębłości jurysdykcij sądowych, był utrudnio­
nym, zaradzono tem u w ten sposob że uraę* 
dom powiatowym dodano prawników, którzy 
referują czynności sądowe. Takim  sposobem 
S ą d y  pierwszego stopnia są bardzo rozliczne 
i różnią się od siebie kompetencją wedle wa­
żności spraw.

Galicja ma 2 Sądy krajowe, 8 Sądów ob­
wodowych, jeden Sąd oddzielny w Brodach, 
13 Sądów powiatowych delegowanych, i 167 
Sądów mięszanych. W ziąwszy na uwagę ty l­
ko Sądy w Galicji, widzimy, że Sądów pierw­
szego stopnia jest 191; a że Galicja ma po­
wierzchni 1422 mil kw adratow ych i 4,597,47 
mieszkańców, przeto jeden Sąd wypada na 
7% mil kwadratowych i na 24,000 inieszkau 
ców. W szystkie te Sądy w Galicji w r. ' ' 
załatwiły 31,544 spraw cywilnych i & > 
sprawr karnych ; zatem na jeden o ą  P J R 
da 165 spraw cywilnych i 137a B̂ a^ kręo.Jwe' 

W  lirolestu'ie Polskiem są Sądj a v0 ’ 
k tóre jako Sądy sporne sądzą uiałe spiaw y 
cywilne, jako Sądy policji prostej sądzą w y­
kroczenia policyjne. Prócz Sądów Póhiji 
p ro ste j, P rezydenci, Burmistrze i  W ójci 
gmin mają prawo sądzić małe wy roczema; 
ich czynności przecież, jak  to już wspomnia­
łem, nie wchodzą w nasz rozbior.

Sądów okręgowych jes t oU, a że prze­
strzeń wynosi 2320 mil kwadratowych, a lu ­
dność 4,760,000, przeto jeden Sąd wypada na 
29 mil kwadratowych i na 59,500 mieszkań­
ców.

Nie należy tu  spuszczać z uwagi, że niektó­
re okręgi są tak  nieforemnie urządzone, że od
granicy okręgu do m iasta sądowego jes t po 
kilkanaście mil. (W  okręgu M arjampolskim 
odległość niektórych miejsc wynosi przeszło 
15 mil).

Sądy Okręgowe w roku 1858 osądziły 
21,303 spraw cywilnych i 46,847 spraw k a r­
nych; na jeden więc Sąd przypada 266 spraw 
cyw ilnych i 585 sprawr karnych.

b) Sądy średnio.
W e F ra n c ji  jes t 361 okręgów (arrondisse- 

ment). W  każdym okręgu jes t Trybunał cy­
wilny łącznie z Trybunałem  poi. popr. Jeden 
więc Trybunał przypada na 27 mil kw adrato­
wych. i na 100,000 mieszkańców.

W szystkie Trybunały w roku 1858 osądzi­
ły  124,000 spraw cywilnych i 171,490 spraw 
k arnych ; przypada więc na jeden Trybunał 
350 spraw cywilnych i 476 spraw karnych.

D la spraw karnych zbrodniowych są Sądy 
Asizów. W  każdym z 86 departam entów za­
siada jeden Sąd Asizów; zatem jeden Sąd 
przypada na 113 mil kwadratowych i m
430.000 mieszkańców. W szystkie S ą d j Asi­
zów w roku 1858 rozpoznały 4,302 spraw, za 
t,em na jeden Sąd przypada 50 spraw.

W  B e lg ji  j e s t27 okręgów;jeden więc okręg 
przypada na 20 mil kwadratowych i na
170.000 mieszkańeów. W  każdym okręgu jest 
Trybunał Cywilny, którego jeden wydział, 
jako Trybunał policji poprawczej sądzi spra­
wy karne.

W szystkie 27 Trybunałów  w roku 1850 
osądziły 5927 spraw cywilnych i 21,641 
sp ra w  k a r n y c h ;  p rzy p a d a  za tem  n a  je d e n  
T ry b u n a ł 220 sp ra w  cy w iln y ch  i 800  sp ra w

k^Dla spraw karnych zbrodniowych je s t 9

Sądów Asizów, a więc jeden Sąd na o9 mil 
kw adratowveh i ńa 513,000 mieszkańców. 
W szystkie "Sądy Asizów w roku 1849 rozpo­
znały spraw 461; przypada więc na jeden sąd 
51 spraw.

W  P ru sa ch  jest 74 Sądów przysięgłych 
(z tych 8 w Poznańskiem); zatem jeden na 
69 mil kwadratowych i na  226,000 mieszkań­
ców. W szystkie Sądy przysięgłych w r.1859 
osądziły spraw" 3860; zatem na jeden Sąd
p r z y p a d a  52 spraw.

W  Austrji jest 18 Sądów I I  Instancji (Obcr- 
Landesgerichte); z tych dwa w Galicji. Na 
jodon Sąd przypada 711 mil kwadratowych 
i 1,300,000 mieszkańców.

W  Królestwie Polskiem je s t 9 Trybunałów cy­
wilnych; a więc jeden na 257 mil kwadrato­
wych i na 528,000 mieszkańców. W szystkie 
Trybunały w roku 1858 osądziłyl4,229 spraw; 
przypada więc na jeden 1581 spraw.

D la spraw karnych jes t 18 Sądów Policji 
P opraw czej; więc jeden przypada na 128 mil 
kwadratowych i na 264,000 mieszkańców. 
Są Sądy, do których mieszkańcy powoływa­
ni na świadków, muszą o 19 mil drogi przy­
bywać; a że Sądy Policji Poprawczej prowa­
dzą właściwie w szystkie śledztwa karne z 
wyjątkiem  m ałych spraw, powoływania więc 
na świadków są liczne, i są w istocie nie­
zmiernie uciążliwe dla mieszkańców. W szy­
stkie Sądy Policji Poprawczej w r. 1858 zała­
twiły 40,855 spraw, a więc na jeden przypada
2,269 spraw.

D la spraw karnych najważniejszych sąG 
S ądy  Krym inalne; a zatem jeden na 580 mil 
kwadratowych i na 1,150,000 mieszkańców. 
W szystkie w roku 1858 załatw iły 12,872 
spraw; przypada więc na jeden 3,118 spraw, 
to jes t blizko dziesięć spraw na dzień.

c) Sądy wyższe.
W e Francji jest 27 Sądów Apelacyjnych, 

których drugie W ydziały, jako  Izby Apela­
cyjne, sądzą sprawy karne. Jeden więc Sąd 
przypada na 398 mil kwadr, i na 1,333,000 
mieszkańców. W szystkie Sądy Apelacyjne 
w roku 1858osądziły 10,600 spraw cywilnych 

6,942 sprąw  karnych; a więc na jeden Sąd 
przypada 400 spraw  cywilnych i 257 spraw 
karnych.

Sąd Kasacyjny wydał w 1858 r. 588 posta­
nowień.

W  Belgji są 3 Sądy Apelacyjne; zatem 1 na 
179 mil kwadratowych i na 1,500,000 miesz­
kańców. W  1850 roku osądziły 646 spraw 
cywilnych i 559 spraw karnych; więc na je ­
den Sąd przypada 215 spraw cywilnych i 186 
spraw karnych.

Sąd Kasacyjny w roku 1858 w ydał 184 
postanowień.

W  Prusach, prócz Nadreńskich, jes t 21 Są­
dów Apelacyj., k tóre dzielą się na Senaty 
dla spraw cywil, i Senaty  dla spraw kar­
nych. Jeden Sąd przypada na 219 mil kw a­
dratowych i na 676,180 mieszkańców. W  P o ­
znańskiem są dwa Sądy Apelacyjne.

Sąd Najwyższy (Ober-Tribuual) jeden na 
całe państwo w Berlinie.

W  Austrji Sąd Najwyższy (Ober-Gericht 
urul Cassationshof) jeden na całe Cesarstwo.

W  Królestwie Polskiem jes t 1 Sąd Apelacyj­
ny i ten w 6-u wydziałach w roku 1858 osą­
d z i ł  3 ,0 7 2  s p r a w  c y w i ln y c h  i  3 ,4 8 6  k a r n y c h ;  
a więc po 1,093 spraw  przypada na jeden wy­
dział. Senat w Departam encie cywilnym w r.

1858 osądził 435 spraw, w Departamencie 
krym inalnym  202 spraw.

Zwróćmy jeszcze uwagę na koszta u trzy­
mania W ydziału Sprawiedliwości:

We Francji w budżecie 1861 r. koszta^ W y­
działu Sprawiedliwości wynoszą 28,661,219 
fr. czyli 7,140,000 rs., t. j" blisko 20 kop. na 
jednego mieszkańca.

W  Belgji w tymże roku 13,195,347 fr. czyli 
3,298,837 rs., t. j .  po 70 z górą kop. na jedne­
go mieszkańca.

W  Prusach w roku 1859 koszta wynosiły 
11,634,330 tal. czyli 10,470,897 rs., t. j. blisko 
po 62 kop. na mieszkańca.

YV Austrji w tymże roku koszta wynosiły 
15,295,239 zł. austr. czyli 9,177,143rs., t. j. po 
26 kop. na mieszkańca.

W  Królestwie Polskiem. kosztuje sądownictwo 
rocznie 644,935 rs., t. j. mniej niż po 14 kop. 
na mieszkańca.

Gdybyśm y chcieli urządzić sądowrnictwo 
jak  we Francji, to powinnibyśmy mieć prze­
szło 400 Sądów Okręgowych, przeszło 80 T ry­
bunałów i najmniej 5 S ą d ó w  Apelacyjnych.

Głównie idzie o Sądy niższe, aby odległość 
od nich nie była dla mieszkańców uciążliwą. 
Bentliam położył w tym  względzie najprak­
tyczniejszą zasadę. Twierdzi on, że Sądy niż­
sze powinny być tak  urządzone, aby mieszka­
niec kraju był w stanie rano wstawszy, w cią­
gu jednego dnia odbyć pieszo drogę do Sądu, 
interes załatwić i wrócić pieszo do domu. 
Rząd pruski trzym a się tej zasady, że miesz­
kaniec nie powinien mieć dalej do Sądu nad 
2 mile.

W  takim  razie powinniśmy mieć najmniej 
300 do 400 Sądów. Sądy te złożone z Sędzie­
go obieralnego bezpłatnego i pisarza praw ni­
ka wykwalifikowanego płatnego, czyniłyby 
zadość istotnym  potrzebom.

Na innem  miejscu starałem  się wykazać, 
że proponowane u  nas Sądy gminne nie od­
powiedziałyby właściwym warunkom.

Skoro organizacja Sądownictwa zostanie 
zastosowaną do istotnych uzasadnionych wa­
runków, skoro kodeks i proces karny  zo­
staną zreformowanemi w duchu dzisiejszych 
pojęć nauki, skoro ułatw ioną będzie możność 
ukształcenia się gruntownego do obranego 
zawodu, w tedy będziemy mogli być wym aga­
jącymi.

Statystyczne wiadomości dostarczyły mi:
1) A nnuaire de rćconom ie et statistiquo 

pour 1861 p. Block ot Guillomain.
2) S tatistique generale de la Belgique 1841 

— 1850 publice par le m inistre de l'inter.
3) Haudbuch der S ta tis tik  dor preussisch. 

S taaten v. C. Dieterici.
4) S tatistisches Handbtlchlein fur Oester 

reich y. Czoernig.
5) Bcitrage zur deutschen Crimin. Statist, 

v. L . Triest.
6) E n c y k l o p e d j a  powszechna i Kalendarz 

astronomiczny. Roman Wierzchlejski.

A. T arnow sk iego : lo k a j  za Pana o d eg ran y  przez pp. 
Chomińskiego, Adlera, Seredyńską.
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90 2 '/3 
75 2*/.,

K rz e s ło  w n a s t . r z .  „  60
P a r t e r ........................ »* 45
G a le r j a .....................  «i 30
P arady* *• •• »t 15

k. na 
ubo.

2 '/,

Z aczn ie s ię  o godzinie 7.

Jutro, we W torek , W ielki  T eatr.- -Faust.

Przyjechali do llarsiawy.

N owicki M ichał R zeczyw isty R a d ca  S tanu z W rocła- 
wia- K aniew ski Rzeczywisty R adca S tan u  z D rezna. 

W yjechali * W arszawy.
B urm ejster G en era ł-L e jtn an t K om endan t tw ierdzy 

Iw an g o ro d u  do tejże tw ierdzy , D ie trichs G enera ł-M ajo r 
N aczeln ik  I. A rty lery jskiej D yw izji do Brześcia.

no 26,810 wańtuchów. 
26 '/,.

Orleans 27 '/,, U  pland

KUBS SIEŁDT W K R S I k ' S  E&1E J
z dnia 4 Października.

j l o n e t y .

Pół-Im perjały Rosyjskie. . * .
Dukaty Holenderskie nowe ważne. 
Pruski K urant . . za 100 Tal.

P a p ie ry .
Obligi Skar. za 100 ra. (oprócz

kuponu) ....................................
Bilety Skarbu Królestwa Pol­

skiego .............................. .....
Listy Zast. ILI-go Okresu serya 
l i 2 (oprócz kuponu) za 15 rs. 
Akcje Głównego T ow arzystw a 

Rossyjskiego dróg żelaznych. 
Obligi wspblki Żeglugi Parowej 

w Królestwie Pols: po rs. 750. 
A kcje W spólki Żeglugi Parow ej

po rs. 100   .........................
Akcjo Drogi Żelaznej W arsza- 
wsko-Bydgoskicj po rs. 100 . .

dito 500 .
Akcje Drogi Żel. W arsz.-W ied. 

W e lle .
100 Tal.
100 Tal.
100 Tal.
100 Tal.
300 BMk.
1 Ft. St 
100 Rs.
100 Rs.
100 Rs.
300 F r.
300 Fr.
150 Złr.

Berlin

Gdańsk .

Hamburg 
Londyn . 
Moskwa 
Petersburg 

n
Paryż .

Wiedeń

2 M. 
k. t .
2 M. 
k .  t.
2  M.
3 M. 
1 Al.
1 M. 
k. t.
2 M.
1 Al.
2 M.

93

14

114

40

97

50

płacono

I kop.

62

101 117 */j

153

99
99

81

81

95
88

100

15300
85
50
6 6

45

60 —

75

95

30
8 3 '/ ,

W artość kupODU bieżącego od obligów Skarb. rs. 4 ł / 9 
„ „  od Listów Zastawo: IHgo Okresu k. 17

X 0 H S A  T E L E S B A P ł C I f i E
z Berlina z dnia 4 Października.

TEńTM W WARSZAWIE.

T e a t r  t to z m a l to ś c l .—Dziś w Poniedziałek, 
d. 6 Października, komedja w 3-ck aktach, Mujli­
szek całego świata, odegrana przez pp. Choma- 
nowskiego, Sto/pego, Swiergochą, Baka łowiczowi 
H ych lera , R a kiew iu zo w ą , B o d u r/c iew icza , D ą b ro w ­
skiego, Adlera.—Monodram ze śpiewkami orygi­
nalnie przez A. Eadnowskiego napisany, z muzyką

żąda* płacą.

bta Pożyczka R o a s y j s k a ........................ - •
00co

6 ta  ff tt ......................... — 97 4
Obligacje Skarbowe 4° /0 . . • • — 8 4 v/»
Listy zastawne 4 °/0 . . . . . . . — 88 V8
Bilety Banku Polskiogo............................... — 885/ 4
Weksle na W a r s z a w ę ............................... — 883q

„  Petersburg  3 tygodniowy 9 8 '/ ,
,, Londyn 3 m iesięczny. — 621s/»
,, Paryż 2 „ — 8 0 '/ ,
,, Ham burg 2 ,, — 1503/ 4
„  W iedeń 2 „ . . 80 j/ 8

Żyto na t a r g u .................................... ’ 49
„  na dostawę późniejszą . . ’ . . . — 46%

i  l“t*ryia.
70 30

Akcjo kredytu ru ch o m eg o ........................ 1285

D R O G I Ż E L A Z N E .

Codzienny bieg pociągów osobowych na dro­
dze łelazncj Warszawsko-Wiedeńskiej i Warszaw­
sko -Bydgoskiej.

’L Warszawy—do Granicy i Sosnowców.
a) Pospieszny (sznelcug), wychodzi o godz. 6 

z rana i staje w Granicy o godz. 1 m. 51, 
a w  Sosnowcach o godz. 2 po południu. 
(Pociąg ten  idzie dalej tegoż dnia z G ra­
nicy do Seczakowy o godz. 2 min. 30, 
a z Sosnowców do Katow ic o godz. 2 
min. 45 po południu).

b) Osobowy, wychodzi o godz. 10 m. 45 przed 
południem i staje w Granicy o godz.
9, a w Sosnowcach o godz. 8 m. 45 wie­
czorem. (Pociąg ton nazajutrz idzie da­
lej z Granicy do Szczakowy o godz. 7 
m. 30, a z Sosnowców do Katow ic o 
godz. 5 m. 30 z rana). _

do Kutna:
c) Osobowy, wychodzi o godz. 7 m. 45 z rana 

i staje w  K utnie o godz. 12 w południe.
4 dj Osobowo - towarowy, wychodzi o godz. 5 

po południu i staje w K utn ie na no- 
o godz. 10 m. 30.

II. Bo Warszawy—z Granicy i Sosnowców: 0
e) Pospieszny (sznelcug), wychodzi z G rani-
,  cy o godz. 12 m. 55, a z Sosnowców

ó godz. 2 z południa, i staje w W arsza­
wie o godz. 10 w wieczór.

f) Osobowy, wychodzi z G ranicy o godz. 6 
m. 30, a z Sosnowców o godz. 6 m. 45 
z rana, i staje w W arszaw ie o godz. 5 
po południu.

z Kutna:
g) Osobowy, wychodzi o godz. 2 m. 30 po 

południu i staje w W arszaw ie o godz. 6 •
m. 45 wieczorem.

h) Osobowo-towarowy, wychodzi o godz. 5 m 
30 z rana, i staje w W arszawie o godz 
10 m. 45 przed południem.

III. 1 Kutna—do Granicy i Sosnowców.
i) Osobowo - towarowy, wychodzi o godz. 5 

m. 30 z rana (patrz lii. h) łączy się 
w  Skierniewicach z pociągiem pospie­
sznym (patrz lit. a) i. staje w Granicy o 
godz. 1 m. 51, a w Sosnowcach o godz. 
2 po południu.

k) Osobowo-towarowy, wychodzi o godz. 8 m. 
30 rano,łączy się w Skierniewicach z po­
ciągiem osobowym (patrz lit. b) i docho­
dzi do G ranicy o godz. 9, a do Sosnow­
ców o godz. 8 m. 45 w wieczór.

IV. Z Granicy i Sosnowców do Kutna.
() Osobowy (patrz lit. f), wychodzi z G ranicy 

o godz. 6 m. 30, z Sosnowców o godz. 
m. 45 z ra n a —i staje w K utnie o godz 
8 wieczorem. 

ł) Pospieszny (patrz lit. e) wychodzi z G rani­
cy o godz. 12 m. 55, z Sosnowców o godz. 
2 po południu, a zamieniony w S k ie r­
niewicach na Osobowo-Towarowy (patrz 
lit. d) staje w K utn ie o godz. 10 m. 30 
na noc.

Liverpool, 3 Października. Sprzedano 2,000 
wańtuchów bawełny; ceny od wczoraj nie 
uległy zmianie. W  ciągu tygodnia sprzeda-

OBWIESZCZENIA. SĄDOW E I ADMINISTRACYJNE.
U W I A D O M I E N I A

(N.  D.  4935) S ą d  K ry m in a ln y  
Gub e rn ii W  a rsza  ws k i e j .

W zyw a niniejszym J a n a  G rzankow skiego 
czeladnika professji kraw ieckiej osta tn io  w  i*. 
1861 lokajską  służbą zatrudniającego się, i cza­
sowo w tym że roku w mieście G ubernialnem  
R adom iu, za pasportem  W ójta G m iny C iecho­
cin Pow iatu  L ipnow skiego G ubern i P łock iej 
z daty 12  (24) L isto p ad a  1860 r. Nr. d. 915 
K. 53 na  rok jeden wydanym , w służbiezostają- 
cego, obecnie z pobytu niew iadom ego, ażeby 
najdalej w dniach  50 od da ty  ogłoszenia n in iej­
szego zapozw u, w Sądzie K rym inalnym  w W ar­
szawie do og łoszenia mu w yroku w spraw ie 
przeciw ko w innym  nieporządków , nieuległości 
W ładzy, i tym  podobnych przestępnych czynów 
w d. 7 (19) Maja 1861 r. w mieście G ubern ia l- 
nem Radom iu nastąp ionych  zapadłego, bezza- 
wodnie staw ił się, lub d a ł o sobie wiadomość, 
aby za pośrednictw em  najbliższego sądu te ra ­
źniejszego jego  zam ieszkania, wyrok ten m ógł 
m u być ogłoszonym .

W arszaw a 1 (13) W rześnia 1862 r.
P rezes, W ieczorkow ski.

O B W IE S Z C Z E N IA  S P A D K O W E .

i położonej, oraz po zm arłym  w dniu 7 M aja r. z ,
1 Adolfie S tern ie , w ierzycielu kap ita łów , a mia- 
' now ieier 1 . kap ita łu  rs. 8 -10 , z procentem  6 ° /0 

na nieruchom ości wyżej pow ołanej, przez za ­
strzeżenia: jedno p rzed  kolum ny g łów ną w pi­
sów', a d rugie  p rzed k o lu m n ą  zlew kow ą, n a  ma- 
ryginesie dz ia łu  IV. pod Nr. 2 w ykazu, w sp o ­
sobie ostrzeżenia i wpisu, czystego p raw a, do 
zahypotekow ania w niesionego; 2 . kap ita łu  rs. 
349 kop. 50, sub in tabulow anego w dziale IV . 
pod pozycją 6 w zlew kach, na sum ach zas ta ­
wnych złp. 6000, z ip . 2708 gr. 17 i rs . 2539 
kop. 24 1/2 w ynoszących, pod Nr. 1, 2 ,3 , t e ­
goż działu , osta tn ie j w sposobie ostrzeżenia , na 
nieruchom ości w C zęstochow ie, przy ulicy R y ­
nek S tarego M iasta pod Nr. 6 położonej, na 
rzecz B erk a  H ejm ana zastaw nika  tegoż m ają t­
ku zahypotekow nnych; 3. k ap ita ła  z łp . 2020, 
albo rs. 303 z procentem , na  nieruchom ości 
w Częstochowie pod N r. 1 7 3  przy ulicy Sena­
torskiej stojącej, pod Nr. 4 działu  IV . w ykazu 
wpisanego; toczą się postępow ania spadkow e, 
do zam knięcia k tó ry c h ,’ term in p rek luzy jny  na
dzień 2 (14) K w ietnia r. p. 1863 oznaczyłem, 
w  tym więc term in ie , wszyscy interesow ani 
z praw am i swemi do tychże spadków , pod ich 
przepadkiem  przedem ną Pisarzem w K ancelarji 
Sądu tutejszego staw ić się mają.

” Częstochow a d. 4 (16) W rześn ia  1862 r.
R o m a n  T o m a s z o w s k i .

(^ j. D . 5 1 1 3 )  R e je n t h a n c e la r j i  Z ie m ia ń sk ie  j 
G ubern ii W a rsza w sk ie j w W ars:,iw ie.

Po śmierci: 1. T eofila  S chu ller w sp ó łw ła ś c i­
c i e l a  nieruchom ości W arszaw skiej N. 989 . 2 . 
N a rc y z y  z Pińsk ich  M oszczeńsk.ej w m rzy c ie l-  
ki sum y rs . 451 kop. 19 Y. dobrach K łnnow - 
k u  O kręgu Radziejowskiego, 3 . S tau 's law aR y -
chłow skiego w ierzyciela ew ikcji na 
Czerwonce l it  B. C. O kręgu Ł o w i c k i e g o .  *. 
W alentego i M arjanuy m a ł ż o n k ó w  B o g u s ł a w ­
skich  właścicieli ostrzeżenia względem służące­
g o  im p r a w a  zastaw y dóbr B iesiekierza, Gorze- 
wo część lit. B. C. O kręgu  Zgierskiego, 5. Ja - 
na-D an te la  Q u a s e b a r ta  w łaściciela p raw a  po­
siadania em hteutycznego kolonii w dobrachZ a- 
lu skach  O k r ę g u  W a rs z a w s k ie g o ,  6 . Mojżesza 
Kahn w spółw łaściciela ostrzeżenia n a  dobrach 
Łochowie Okręgu B i l i ń s k i e g o  w ,lziale m . 
p o d N . 10  i " ’dziale IV . pod N. lc> 2 ap isaa .
n rc h , 7 . Szymona kazań sk ieg o , w łaściciela nie­
ruchom ości \Varsza" s 1 ej - < 5 8 . K sięcia 
M iko ła ja  T e n is z e w a  właśc c e la  dobr B iało łęk i 
O kręgu W arszaw skiego i wt rzyctela sum rs . 
20,040, n a  dobrach Kutno i K r z e s ło  O kręgu  
O rłow skiego, Kłonowin s ta rJ  1 “ ledrzew i0 
O kręgu  G ostyńsk iego , rs. 900, na  dobrach  
W ilkow icach O kręgu Zgierskiego rs. 293 kop. 
75, z procentem  i kosztam i na nieruchom ości 
W arszaw skiej N. 105, ostrzeżeniem o iję cj, rs. 
9900, na  d o b r a c h  M ie d n ie w ic a c h  G °
w ickiegoubezpieczonej; ogłaszam  toczące si 
stępow anie spadkow e, z term inem  na< 
dnia 1862 19 S tycznia 1863 r.) oznaczającym, 
w którym  SSrowie, w ierzyciele i legataijnsze 
zg łosić  sie i praw a sw oie m eldow ać Wiuni p 
p rekluzją.

W arszaw a d. 21 C zerw ca (3 L ipca) 1 86 2  i.
N apoleon S tępow ski.

(n. d sus) Pisan Sądu Pokoju Okręgu 
Ozcstochowskiego.

O głaszam , ze p 0  nastąpionej w d. 28 L u t e g o  
1853 r . śm ierci, Izraela-M ojżesza dw óch imion 
L ew i, w spółw łaściciela nieruchom ości

OBWIESZCZENIA HIPOTECZNE.

I.

dyktowali.
Suwałki d 14 (26) Sierpnia 1862 r. 

Prezes,
Radca Stanu, Wolanowski.

iN. D. 4989) T ryb u n a ł C yw ilny  
In s ta n c ji  G ubern ii A u g u sto w sk ie j  

W ydzia łu  II.
‘ a  s k u te k  o d e z w y  R z ą d u  G u lie rn ia ln e g o  

A u g u s to w s k k -g c  z d n ia  8  > 20) S ie r p n ia  r .  b. 
n ń te r z i  ^ 2 0 8 1 4 , o ra z  w  w y k o n a n iu  p ra w a  h y -

lZ r h S°-Z *'■ 1 8 1 8  1 1 82 5  Trybunał podaje do powszechnej wiadomości, iż w <fniu s  (20) Gru
dnia r. . pized Rejentem Kancelarii Ziemiańskiej 
Gubernn Augustowskiej YVydzialu j j ,  Teofilem 
Kowalskim odbywać się będzie pierwiastkowa r e ­
gulacja hypoteki części placu pod > r . 66  obok 
szlachtuza położonej obejtnującej powierzchni stóp 
kwadratowych m iary rosyjskiej 2300 przez Skarb 
Królestwa od Jan a  Kuchcińskiego nabytej.

Wzywa z a te m  o soby  w te in  in te re s  m ieć  m o ­
g ą c e j a b y  pod p r e k l u 'j ą  sw y ch  p ra w  w  te rm in ie  
o z n a czo n y m  przed d e le te w an y m  R e je n te m  s ta w il i  
się i sw e p ra w a  do  p ró to k ó łu  r e g u la c y jn e g o  za -

cji głośnej pomiędzy wszystkiemi deklarantam i 
n ie  będzie; w razie wszakże podania jednakowej 
oferty w dwóch lub więcej deklaracjach, licyta­
cja głośna odbędzie się zaraz po otwarciu dekla­
racji, lecz tylko między temi konkurentami, k tó­
rzy jednakowe najwyższe oferty podali.

U biegający  się o nabycie drzewa, obowiązany 
je s t złożyć do kasy Głównej Królestwa lub Banku 
Polskiego na vadium w gotowiźnie, Listach Z asta­
wnych, lub innych procentowych papierach skar­
bowych rs. 650, i w dowód tego kwit kasy na 
wniesienie tej  ̂ sumy dołączyć do deklaracji, k tó ­
ra  złożona być winna przed godziną I 2 tą  w dniu 
do licytacji oznaczonym.

W ykazy oszacowania i warunki tej sprzedaży, 
przejrzane być mogą: w Warszawie w biurze Ko­
misji Rządowej Przychodów i Skarbu, w Rządzie 
Gubernialnym Radomskim oraz w Urzędzie leśnym 
Iłża we wsi Lubień.

Miejscowa służba leśna każdemu zg łaszające­
mu się, okaże drzewo n.i gruncie, które wolno 
szczegółowo obejrzeć; później bowiem żadne re­
klamacje o niedobory, zły szacunek lub gatunek 
dfzewa, przyjęte nie będą, a utrzym ujący się 
przy kupnie, całkowitą należność na licytacji po- 
stąpioną, w term inach oznaczonych zapłacić obo­
w iązany będzie.

Wzór do deklaracji, k tóra powinna być nap i­
saną na papierze stemplowym ceny kop. 7 '/ 3, w y­
raźnie, czysto, bez przekr^ślań i podskrobań, za­
pieczętowana w oddzielnej kopercie, w osnowie 
jak  następuje:

D e k l a r a c j a .
W skutek ogłoszenia Komisji Rządowej Frzycho-

dów i Skarbu z d .2 9 S ie rp . (10 W rześ .)r . b. Nr.
3 7 ,4 4 4 , podaję niniejszą deklarację, iż obowiązuję
si? kupić drzewa sztuk 187*, ,  Leśme ̂
Gubernii Rudomskiej za sumę j  *

. z* •.„ / ęnm0 ofiarowaną literam i),srebrem (tu  wpisać sumę ^ * ą ’
, ,  . . „ rc.-pikim obowiązkom i zastrzeze-poddając się wszeiam s

niom w wirunkach licytacyjnych objętym, któ-
re mi są znane, i te niniejszem przyjm uję.
Przytem  załączam kwit kasy N. na złożone w niej
vadium rs. N ., które wrazie nieutrzym ania się
przy licytacji sam odbiorę (lub o nadesłanie na
pocztę,do N. na mój koszt upraszam ).

Stałe moje zamieszkanie jes t (wpisać miejsce
z a m ie s z k a n ia ) .

pisałem w N. dnia 
(podpisać wyraźnie imię i nazwisko.)

Na kopercie wypisać „dek larac ja  do kupna 
drzewa N .-’

D e k la ra c je  n ie n a p is a n e  p o d łu g  w zo ru  lu b  o b e j­
m u jące  ja k ie k o lw ie k  z a s t rz e ż e n ia  i  w a ru n k i ,  a l­
bo n ie p o p a r te  k w ite m  n a  v a d iu m , lu b  w reszc ie  p o ­
d a w a n e  po w y w o ła n iu  l ic y ta c j i ,  b ę d ą  u n ie w a ­
ż n io n e .
W arszaw a dnia 29 Sierp. (10 W rześnia) 1 8 6 2  r.

D yrek tor W ydziału ,
R z e c z y w is ty  Radca S tan u , G um iński.

N aczelnik Sekcji K . Janczew ski.

(N . d .  4982) K o m isja  R ządow a  
p  . P rzychodów  i  S karbu .

. . .®Je do wiadomości, iż w dniu 10 (22 )  Paź- 
czierm a 1862 r. o godzinie 12ej w południe wpa- 
acu izą  owym przy ulicy Rymarskiej, pod Nr. 
* k w miejscu j ej posiedzeń, odbywać się będzie 

icy acj , pi zez podanie opieczętowanych dekla- 
ra j!, a sprzedaż drzewa z lasów rządowych Gu- 

ernn a. oms iej położonych, a mianowicie z L e ­
śnictwa lłza  cięć i»iYc/rl * t i o - /  - •* J 008/6 1 sztuk 18 /4 , W3rrazn>e
tysiąc Ośmset Słedtudziesiąt cztery, ocóeny sza­
cunkowej rs. 6452 kop. «3, wyraźnie rubli srebrem 
sześć tysięcy czterysta pięćdziesiąt dwa kopiejek 
sześćdziesiąt trzy .

 , . _ ------ - w Czę- I R l°  w złożonej deklaracji najwyżej nad szacu-
stochow ie, p rz7  u licy  T argow ej, pod Nr. 138 1 nek postąpi, utrzym a się przy kupnie, gdyż licy ta­

(N. D. 4983) Komisja Rządowa
Przychodów i .Skarbu.

Dodaje do wiadomości, iż w dniu 10 (22) P aź ­
dziern ika r. b. o godzenie 12 w południe w pa­
łacu rządowym przy ulicy Rymarskiej, pod N. 74 4  
w miejscu je j posiedzeń, odbywać się będzie licy­
tacja , przez podanie opieczętowanych deklaracji, 
na sprzedaż drzewa z lasów rządowych Gubernii 
Lubelskiej w bliskości rzeki W isły położonych, a 
Mianowicie z leśnictwa N ow a A leksandrja O b rę­
bu R udy cięć 1863, sz tuk  570, w yraźnie pięć- 
set siedm dziesiąt od ceny szacunkow ej rs. 2305 
kop. 99 1/2, w yraźnie rubli srebrem  dw a ty s ią ­
ce trzysta  pięć kopiejek dziew ięćdziesiąt dzie- 
dziew ięć i pół.

K to w złożonej deklaracji najw yżej nad szacu­
nek postąpi utrzym a się przy kupnie, gdyż licy ­
tacji głośnej pomiędzy wszystkiemi deklarantam i 
nie będzie; w razie wszakże podania jednakow ej 
oferty w dwóch lub więcej deklaracjach , licy ta ­
cja g łośna odbędzie się zaraz po o tw arcia  dekla­
racji, lecz ty lko  między tem i konkurentam i, k tó ­
rzy jednakow e najwyższe oferty podali.

U biegający się o nabycie drzewa, obowiązany 
jes t złożyć do K asy Głównej K rólestw a lub B an ­
ku Dolskiego na vadium w gotowiz'nie, L istach  
Zastaw nych, lub innych procentow ych papierach 
skarbow ych rs. 250, i w dowód tego kw it Kasy 
na wniesienie tej sumy dołączyć do deklaracji, 
k tóra złożona być winna przed godziną 12 w dmu 
do licy tacji oznaczonym. .

W ykazy oszacowania i w arunki tej sprzedaży 
przejrzane być mogą: w W arszaw ie w biurze Ko­
misji Rządowej Przychodów i Skarbu, w Rządzie 
G ubernialnym  Lubelsk im ,oraz w U rzędzie leśnym 
N ow a Aleksan&rja we wsi M okranka.

Miejscowa służba leśna każdemu zgłaszające­
mu się, okaże drzewo na  gruncie, k tóre wolno 
szczegółowo obejrzeć: później bowiem żadne re ­
klamacje o niedobory, zły szacunek lub gatune 
drzewa, przyjęte nie będą: a utrzym ujący się 
przy kupnie, całkow itą należność na licy tacji po 
stąpioną, w term inach oznaczonych zapłacie o o- 
w iązany będzie. , .

W zór do deklaracji, k t ó r a  powinna być napi­
saną na papierze stemplowym ceny kop. i /i- wy 
raźnie, czysto, bez przekreśleń i podskrobań, za­
pieczętowana w oddzielnej kopercie, w osnowie jak 
następuje:

D e k l a r a c j a .
W skutek  ogłoszenia Komisji Rz . P . i S. z d 

29 S ierp . (10 W rześ.) r. b. N. 3 6 ,1 8 1 ,podaję  n i­
niejszą deklarację, iż obowiązuję się kupić d rze­
wa sz tuk  570 z leśnictw a N ow a A leksandrja  
Gub. L ubelsk iej za sumę ryczałtow ą rs. ( tu  w y ­
pisać sumę ofiarowaną literam i), poddając się 
wszelkim obow iązkom  zastrzeżeniom  w w a ru n ­
kach licytacy jnych  objętym , k tóre mi są znane 
i te niniejszem przyjm uję. Przytem  załączam Kwit 
K asy N. na złożon.: w niej vadium  rs. N . które 
w razie nieurzym ania się przy licytacji sam od­
biorę (lub o nadesłanie na  pocztę do N. n a  moj 
koszt upraszam ). . .

S tałe  moje zamieszkanie jes t (wpisać miejsc 
zamieszkania) pisałem  w N. dnia.

(podpisać w y r a ź n i e  imię i nazwisko).
Na kopercie wypisać „dek laracja  do kupna

drzewa N“ . .
Deklaracje nienapisane podług w zoru lub obej­

mujące jakiekolw iek zastrzeżenia i w arunki, albo 
niepoparte kwitem na vadium , lub w reszcie po - 
dawano po wywołaniu licy tacji, będą u n ie w a ­
żnione

W arszaw a d. 29 Sier. ( 1 0  W rześ.) 1862 r.
D yrektor W ydziału,

(2) Rzeczywisty R adca Stanu, Gumiński.
Naczelnik Sekcji, K . Janczewski.

ekiego D om u B adań przez czas od d n ia  3 (15) 
P aździern ika  1862 r .  do tegoż dnia i m iesiąca 
1865 roku  od ceny zw iększonej rs, 2 k . 50 za 
jed en  sążeń półkubiczny.

M ający chęć podjęcia się  te jdostaw y zech cą  
w powyższym  term inie zgłosić się do B iura  
Rządu G uberęialnego z op ieczętow aną d ek la ra  
c ją  p rzy  do łączen iu  św iadectw a a raczej k w itu  
kasy  ze złożonego vadium  rs. 1 1 0 .

D e k la ra c je  te  w in n y  b y ć  n a  s te m p lu  czy sto  
i w y raźn ie  bez ż a d n y c h , p o m y łe k , p rz e k re ś le ń  
i s h ro b a ń  n a p is a n e  p o d łu g  w z o ru  p o n iż e j d o - 
m ieszczonego , w  czasie  w ła śc iw y m  p o d a n e  i 
k w ite m  n a  z ło ż o n e  v a d iu m  W sparte  inaczej 
p rz y ję te  n ie  b ę d ą .

W aru n k i licy tacyjne m ogą być prze jrzane  
każdego czasu w godzinach b iurow ych tak  
w biurze N aczeln ika Pow iatu  Siedleckiego jako 
też w Rządzie G ubern ia lnym  L ubelskim  w W y­
dziale W ojskow o-Policyjnym .

W zór do dek larac ji.
W  sku tek  ogłoszenia z dnia 17 (29) W rześ­

n ia  r. b. N r. 64927j23565 podaję  n in ie jszą  de­
klamację, iż podejm uję się dostaw y drzew a o p a­
łow ego  na po trzeb ę  w ięzienia S iedleckiego 
przez la t trzy  to je s t  przez czas od dn ia  3 (15) 
P aździern ika  1862 r. do tegoż dn ia i m iesiąca 
1865 r. po 445 sążni półkubiczuych  m iary po l­
skiej, poddając się wszelkim  obow iązkom  i za ­
strzeżeniom  w w aru n k ach  licy tacy jn y ch  obię- 
tym , a k tó re  mi są dobrze wiadome za w y n a­
grodzeniem  rs. N . za sążeń  pó łkubiczny, kw it 
n a  złożone vad ium  rs. 1 1 0  sk ładam , k tó re  w r a ­
zie n ieu trzy m an ia  się przy  lica tac ji sam  odbio­
rę lub o przesłanie  pocztą n a  mój kosz u p ra ­
szam.

S ta le  m oje zam ieszkanie je s t w N. pisałem 
w N. dnia N. m iesiąca N. 1862 roku.

(p o d p is a ć  w y ra ź n ie  im ię  i n a zw is k o .)

Lublin  d. 17 (29) W rześnia 1862 r .
za  p . o. G u b e rn a to ra  C yw ilnego ,

R a d c a  R z ą d u  G u b e rn ia ln e g o , B o b ak o w sk i. 
za  N acze ln ik a  K a n e e la r j i ,  S z y m ań sk i.

(N . D . 5105) I izą d  G ubern ia lny  
Lubelski.

N a zasadzie upow ażnienia R esk ry p tu  K om i­
sji Rządowej Spraw  W ew nęirznych z dn ia  13 
(25) W rześnia 1862 r. N. 7380J28220 o trzym a 
nego, podaje do pow szechnej wiadomości, że 
w dniu  1 (13) P aździern ika  r. b. o godzinie 12 
w po łudn ie  w Sali Posiedzeń R ządu G ubernial- 
nego L ubelskiego odbyw ać się będzie przez o- 
p ieczętow ane deklaracje w trzecim term inie 
skróconym  in  m inus licy tac ja  na  dostaw ę drze­
w a opałow ego w  ilości sążni półkubicznych 
445 m iary  polsk iej rocznie na  potrzebę Siedle-

(N . 1). 4840) R ząd Gubernialiit) 
Radomski.

Podaje do pow szechnej wiadomości, że w dniu 
6  (18) Paździer. 1862 r., w biurze N aczelnika 
P ow iatu  O poczyńskiego odbędzie się licy tac ja  
przez rozpieczętow anie deklaracji na  entrepryzę 
restauracji kościo ła , cm entarza kościelnego i 
g rzebalnego  w parafii K ońskie, w Powiecie 
O poczyńskim  leżącej, n a  k tó rą  k osz ta  Są za­
tw ierdzone w sum ie rs. 2409 kop. 96 Ij4 . W a­
run k i do licy tacji wraz z wykazem  kosztów 
przejrzeć  można w biurze Naczelnika, lo w ia tu
Opoczyńskiego. . . .  . . .

W zyw ając więc m ających c h ę ć  po ijęcia się ej 
entrepryzy, aby deklaracje sw e na dzień 6 (18) 
P aździer. 1 86 2  r. przed godziną 12 z ra n a  pod 
adresem  N aczeln ika P ew iatu  O poczyńsk iego  w 
następującej treści:

Że podejm uję się eu trepryzv  restau racji ko­
ścioła i cm entarza kościelnego i grzebalnego w 
parafii K o ń s k i e  w Powiecie Opoczyńskim  leżą­
cej, pod ług  wykazu kosztów  za sum ę rs. N. pod­
dając się wszelkim  obow iązkom  i zastrzeże­
niom w w arunkach  do licy tacji domieszczonym.

N a dotrzym anie k o n tra k tu  sk ładam  vadium 
w kw ocie rs. 241 wyraźnie N. i na to kw it 
kasy  N . załączam .

Że sta łe  zam ieszkanie mam w N. i wrazie n ie ­
u trzym ania  się na licy tacji, żądam zw ro tu  przez 
pocztę kw itu, na złożone vadium  na  mój koszt 
lub zatrzym ania takow ego, aż do mojego zg ło ­
szenia się.

P isałem  w N. dnia N. m iesiąca N. ro k u  N . 
z w łasnoręcznym  z im ienia i nazw iska podpi­
sem nadesłali, ośw iadcza, że później złożone 
p rzy ję te  nie będą.

Radom  d. 3 (15) W rześnia 1862 r .
za G ubernato ra  C yw ilnego,

(2) R adca G ubern ia lny ,
za N aczelnika K aneelarji, G aliński.

(N. D . 4839) R zą d  G u bern ia lny  
A u g u sto w sk i.

Y. pow odu kończen ia  się z dniem  osta tn im  
G ru d n ia  r. h. k o n trak tó w  o do tychczasow ą 
dzierżaw ę dochodów konsum cyjnych z m iast 
i osad tutejszej G ubernii n a  la ta  1860/2, R ząd 
G ubernialny  w w ykonan iu  ro zp o rząd zen ia  Ko- 
misyi R ządow ej Przychodów  i S k arb u  z dn ia  
21 S ierpnia (2 W rześn ia) r . b . N 38150 podaje 
do pow szechnej w iadom ości, że celem  dalszego 
n a  następny rok  1863 w yd zie rżaw ien ia  rzeczo­
nych dochodów konsum cyjnych  z m iast i osad 
R ządow ych łącznie z dochodem  z w iadrow ego 
w m iastach  w k tó rych  S karbow i służy p raw o 
propinow nnia, odbywać się będą każdodzieunie 
od godziny 1 0  p rzedpołudniem  w sali posiedzeń 
•Rządu G ubernialnego stosownie do postanow ie­
n ia  Rady A dm inistracyjnej z d. 16 (28) M aja 
1833 r. publiczne licy tacje przez opieczętow a­
ne d ek larac je  w term inach następujących:

W . d. 2  (14) P aździern ika  r. b.
Z m iasta l i t  rzędu A ugustów  z konsum eji od 

sumy rs. 7813 k. 20, z przedm ieść A ugustow ­
skich V  rzędu z konsum eji od sumy rs: 2 71; 
z m iasta I I I  rzędu Sejny z konsum eji od sum y 
rs. 2760.

W  d. 3 (15) Października r .  b.
Z miasta V rzędu Pilwiszki z konsum eji od su  

my rs. 960; z miasta V rzędu Radziłów z konsum­
eji od sumy rs. 1055 k. 40; z miasta V rzędu 
W ąsosz z konsumeji od sumy rs. 859 kop. 20 
z miasta V  rzędu W izna z konsumeji od sumy 
rs. 720.

W d. 8 (20) Października r. b.
Z m iasta V  rzędu Filipów z konsumeji od su­

m y rs. 98*2 k 94, z wiadrowego od sumy rs. 513 
k. 31; z m iasta IV  rzędu Kolno z konsumeji od 
sumy rs. 4345 k. 20; z m iasta V  rzędu Suuargi 
z konsumeji od sumy rs. 495 k. 98, z wiadrowego 
od sumy rs. 405 k. 8 4.

W d. 10 (22j Października r . b.
Z miasta V rzędu Lipsk z przedmieściem Os­

trów z konsumeji od sumy rs. 434 k. 39, z w ia ­
drowego od sumy rs. 250 k. 61; z m iasta V rzą­
d u  L u d w i n ó w  z konsumeji od sumy rs . 1116 k. 
1 1 , z wiadrowego od sumy rs. 590 k. 89; z mia­
sta I II  rzędu M arjampol z konsumeji od sumy 
rs . 9003.

W  d. 11 (23) Października r. b.
Z miasta V rzędu Nowogród z konsumeji od su­

my rs. 1260; z m iasta V rzędu Olitta z konsumeji 
od sumy rs. 407 k. 97, z wiadrowego od sumy rs. 
■213 k. 3; z miasta IV rzędu Wyłkowyszki z kon- 
suracji od sumy rs 4557; z m iasta V rzęduz kou- 
sumeji od sutuy rs. 2003.

W  d. 12 (24) Października r . b.
Z  miasta V  rzędu Przerośl z konsumeji od su­

m y rs. 834 k. 36, z wiadrowego od sumy rs. 435 
k. 64; z m iasta V rzędu P reny z konsumeji od 
sumy rs. 1792 k. 80, z wiadrowego od sumy rs. 
115); z m iasta V rzędu Raczki z konsumeji od su­
my rs. 949 k-. 61, z wiadrowego od sumy rs. 495 
k. 1 8 1/ 2; z miasta IV  rzędu W ładysławowa z kon- 
suracji od sumy rs. 2876 k. 57*/a, z wiadrowego 
od sumy rs. 1124 k. 42.

W  d. 15 (27) Października r. b.
7. m i a a V  ry.pHii R a ifrro d a  z  k o n a u m c ii  o d  s u -
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z  k o n s u m c ji od  su m y  rs . 2 1 2 7  k . 9 6 ł/ 2? z  w ia d ro -  
w eg o  o d  su m y  r s .  1 1 2 6  k . 4 3 .

W  d. 18 (3 0 ) P aźd ziern ik a  r .  b 
Z  m iasta  V  rzędu  Sapieżyszki z k onsum cji od 

aum y rs . 3 9 4  k . 76, z w iadrow ego od  sum y rs.
206  k. 79; z m iasta  V  rzędu S ereje  z konsum cji 
od sum y rs . 1921 k . 20, z w iad row ego  od sum y 
rs .  1202 k , 6 8 % ;  z  m ias ta  IV  rzęd u  W ysztyn iec  
z konsum cji od sum y rs . 2137 k . 2 0 , z w iad row e­
go od sum y rs .  82 0 k .  8 0 .

W  d . 19 (3 1 )  P aź d z ie rn ik a  r .  b.
Z m ia s ta  V  rzęd u  Łozdzieje  z konsum cji od su­

m y rs . 1800; z m ias ta  V rzędu  W iż a jn y  z kon­
sum cji od  sum y rs . 855 k . 4, z w iadrowego od su ­
m y rs . 445 k . 75]% .

N a dalszą  zaś je d n o ro c zn ą  dzierżawę dochodów  
k onsum cy jnycli z m iast: Suw ałki i Ł om ży  m a ją ­
cych ceny licy ta cy jn e  rs- 15000 rocznie p rz e n o ­

s z ą c e ,  lic y tac ja  odbędzie się w W arszaw ie w  b iu ­
rze K om isji R ządow ej P rzychodów  i S k arb u  w dn  
24  W rz eśn ia  (6  P aździern ika) r .  b m ianowicie:
|n a  m iasto Suw ałki od sum y rs . 17604 rocznie, na  
m iasto  Łom żę od sum y rs . 15060  roczn ie , a szcze­
gółow e obwieszczenie tejże K om isji R ządow ej 
w zględem  licy tacji na pom ienione m iasta  w D z ien ­
niku  P ow szechnym  pom ieszczone będzie, N a p rz y ­
p a d e k  zm iany w dn iu  2 (1 4 )  P aźd ziern ik a  r .  b. 
licy tow ać się m ających  przedm ieści A ugustowskich 
n a  o sady  w iejsk ie  i u s tan ia  w nich poboru podatku 
konsum cyjnego, k o n tra k t dzierżaw ny w swojej 
m ocy rów nież ustn ie, a  dzierżaw ca z tego powodu 
n ie będzie m iał p raw a  rościć do S karbu  żadnej 
p re tensji.

K ażdy  w ięc m a jący  zam iar w iąść w dzierżaw ę 
pow yższe dochody z k tóregokolw iek  b ądź  m iasta, 
pow inien  p rzed  term inem  w yżej oznaczonym , lub 
w czasie odbyw ać się m a jące j licy tacji, złożyć de ­
k la ra c ję  opieczętow aną w R ządzie G ubern ia lnym  
A ugustow sk im  na  ręce  G u b e rn a to ra  C yw ilnego 

^jfcb je g o  zas tęp cy  później bow iem  sk ładane  p rz y ­
ję te  rai n ie będą.

L ic y ta c ja  w  poA vyższycb te rm in a c h  o d b y w a ć  sio 
będzie p o d  n a s tę p u ją c e m i w a ru n k a m i:

1. D o d ek la rac ji dołączone być winno św iadec­
tw o  kw alifikacyjne w łaściwej^ w ładzy policyjnej 
w ykazu jące  m iejsce zam ieszkania, s tan  i zam o­
żność dek laran ta , tudzież oryg inalny  kw it na v a ­
dium  / | o części ustanow ionej ceny licy tacy jnej 
w yrów nyw ające, gotow izną lis lam i zastaw nem i 
z kuponam i lub  innem i pap ieram i Skarbow em i w e­
d le przepisów  na v ad ia  p rzy jm ow anem i do d e p o ­
z y tu  k a sy  skarbow ej lub B an k u  Polskiego złożone 
k tó re  n ieu trzy m u ją cy  się p rz y  licy tacji napo\vrót 
odbierze, u trzym ującem u  się zaś albo na rachunek 
k a u c ji p rzy  zaw arc iu  k o n tra k tu  s taw ić  się  winnej 
policzone, albo w raz ie  złożenia je j  oddzieln ie po- 
w rócone zostanie. D zierżaw cy  dochodów konsum - 
cy jnych , k tó rz y  w ystaw ili kaucję  */5 części sumy 
dzierżaw nej odpow iadającą i konkurow ać b ędą  do 
dalszej dzierżaw y tych  sam ych dochodów , niepo- 
trz e b u ją  sk ładać św iadec tw a kw alifikacyjnego, a 
w m iejsce kw itu v ad ja ln eg o  w inni załączyć  do d e ­
k la ra c ji św iadectw o k a sy  G ubern ia lne j jako  z na- 
leżytości dzierżaw nej do te rm inu  licy tac ji całko ­
wicie i w  oznaczonych term inach  uiścili się .

2. P o stęp u jący  w dek laracji sum ę n a jw y ższą  od 
ustanow ionej ceDy b ędą  mieli sobie p rzyznaną  i 
obow iązani będą p rzy jąć  dzierżaw ę na rok  je ­
den 1863 .

3. P lu s  licy tanci dochodów  konsum cyjnycli 
z m ia s t w ad m in is trac ji skarbow ej p o d tz a s lic y ta ­
cji zo sta jących , czy to w prost na rachunek  skarbu 
czy  te ż  na  odpow iedzialność n iew ypłatnych  dzier­
żaw ców , obow iązani będą p rzy ją ć  za osobnym  
k o n trak tem  dzierżaw ę i n a  re sztę  roku  w k tó rym  
adm in istracja  będzie m iała  m iejsce, licząc od d a ty  
zaw arc ia  k o n trak tu  za  sum ę s tosunkow ą z w y ra ­
chow ania na tenczas dopełnionego pochodzącą i 
z a raz  od d a ty  k o n trak tu  w pobór zadzierżaw ione 
go dochodu b ędą  w prow adzeni.

4 . W sze lk ie  o fe r ty  p rz e d  l ic y ta c ją  lub  po 
te rm in ie  lic y ta c y i fo rm a ln ie  o d b y te j, ch o c iaż b y  
z podw yższeniem  postąp ionęj na  licy tacji sum y  
podaw ane, w celu u zy sk an ia  dz ierżaw y z wolnej 
ręk i b ęd ą  bezskuteczne.

3. Jed n a k że  po odbyciu licy tac ji w olno je s t  k a ­
żdem u pretenden tow i wykw alifikow anem u niew y- 
łącza jąc  n a w et s taw a ją cy ch  do licy tacji żądać je j 
ponow ienia, jeżeli na jda le j w p rzeciągu  dni trzech  
po doiu odbycia onejże żądanie  o to do R ząd u  Gu- 
bern ialnego licy tację  odbyw ającego  zaniesie, zae 
pew ni p ię tnaśc ie  p ro cen t więcej nad  sumę na  licy ­
ta c ji po stąp io n ą , zabezp ieczy  sw oją  d ek larację  
przez jednoczesne złożenie vadium  części, zade­
k larow anej sum y w yrów nyw ające go i podda się 
w yraźn ie  obowiązkowi do trzym an ia  swojej d e k la ­
ra c ji,  gdyż w yznaczona nowa licy tacy ja  nie da ła  
korzystn ie jszego  rezu lta tu .

6. S tarozakonn i p rzypuszczen i będą do l ic y ta ­
cyi n a  dzierżaw ę dochodów  konsum cyinych i w ia ­
drow ego ze w szystkich m ia s t bez żadnego  w y łą ­
czen ia .

7. W  m iastach  p o łożonych  w dw udziesto -jedno- 
w erstow ym  obrębie nadg ran iczn y m , wolno je s t 
rów nież s ta rozakonnym  dzierżaw ić dochody kon- 
sum cyjne.

8 . U przedza  się, że w razie je ś lib y  w ciągu  ro ­
ku  dzierżaw y m ianow icie z dniem  1 ( 1 3 )  P aździer­
n ik a  zaprow adzoną  b y ła  w yższa  od do tychcza­
sowej op ła ta  od w yrobu w ódki w gorze ln iach , 
dz ierżaw ca żadnej z tą d  p re te n sy id o  S k a rb u  Kró 
lestw a rościć  nie będzie m ia ł p raw a  i p re tensji

. takow ej w yraźn ie  z rzeka się.
9 . P r z y  z a w ie ra n iu  k o n tr a k tó w  p lu s  l i c y ta n t  

o b o w ią z a n y  j e s t  n a  z a b e z p ie c z e n ie  S k a rb u  z ło ż y ć  
k a u c y ę  w y ró w n y w a ją c ą  %  cz ęśc i su m y  d z ie r ż a ­
w n e j r o c z n e j ,  a  to  w  g o to w iź n ie  w  lis ta c h  z a ­
s ta w n y c h  z  k u p o n a m i, lub  w in n y c h  p a p ie r a c h  
p u b lic z n y c h  p o d łu g  p rzep isó w  n a  k a u c y ę  p r z y jm o ­
w a n y c h  w  n o m in a ln e j ic h  w a r to ś c i ,  g d y b y  za ś  
te jż e  k a u c j i  c a łk o w ic ie  g o to w iz n ą  lu b  p om ien io - 
n e m i p a p ie ra m i s ta w ić  n ie rn ó g ł, D a te n c z a s  p o ło ­
w ę  p r z y n a jm n ie j  k a u c j i  w g o to w iź n ie  lu b  w p a ­
p i e r a c h  p u b l ic z n y c h ,  a  d r u g ą  p o ło w ę  w d o k u ­
m e n c ie  h y p o te c z n y m  n a  n ie ru c h o m o ś ć  d o s ta t e c z ­
n ie  S k a r b  z a b e z p ie c z a j ą c e j ,  z ło ż y ć  p o w in ie n .

.D o ty ch czaso w i d z ie rż aw c y  dochodów  konsum - 
cy jn y ch , k tó rz y  zad z ie rżaw ią  ts  sam e dochody  
n a d a l ,  n ie p o trz e b u ją  s taw ić  now ej k a u c ji,  s k o ­
ro  z ło żą  u r/.ędow ą d e k la ra c ję  k a n to ró w , iż k a u ­
cję na  te  d z ie rżaw ę d o tą d  s łu ż ą c ą  ro z c ią g a ją  
i n a  n a s tę p n y  ro k  d z ie rż aw y  i sko ro  taż  k a u ­
c ja  b ęd z ie  p rzedstaw iać  z u p ełn e  ja k  d o tą d  b e z ­
p ieczeń stw o . R ozum ie się je d n a k  sam o p rzez  się, 
iż o ile  sum a dzierżaw na podw yższy się p rzy  li 
c y ta c ji,  o ty łe  i k au cja  s tosunkow o d o k o m p le to - 
w a n ą  być pow inna. B ez  p o p rzed n ieg o  z ło ż e ­
n ia  kau c ji k o n tra k ty  d z ie rż aw n e  zaw ierane 
n ie  będą.

10. W  raz ie  je ż e li  dzierżaw ę dochodów  k o n - 
sum cyjnych zali cy t uje dw ie lub  w ięcej osób 
w spólnie, w szystk ie  te  osoby s ta ją  się  za d o trz y ­
m anie w arunków  d z ie rżaw n y ch  odpow iedzialne  
so lidarn ie , bez o d w o łan ia  się je d n y c h  do d ru ­
g ich  i odpow iedzialność ta  w k o n tra k c ie  d z ie rż a ­
w nym  zam ieszczoną będzie.

11. P lu s  lic y ta n t o d s tępu jący  d z ierżaw y  do ­
chodów  konsum cyjnych  kom u innem u, b ądź  za 
ra z  w te rm in ie  licy tacy jn y m , bądź późn ie j, lecz 
p rzed  zaw arc iem  je szcze  k o n tra k tu  dzierżaw nego 
lub  p o d d z ie rżaw ia ją cy  te d o ch o d y  kom u innem u 
po zaw arc iu  k o n tra k tu  ze S karbem , odpow iadać 
zaw sze  będzie so lid a rn ie  ze swoim  p raw o n ab y w - 
cą, albo poddzierżaw cą  za  d o trzy m an ie  w a ru n ­
ków  dzierżaw nych i odpow iedzialności tak o w ej 
o b iedw ie  s tro n y  w akcie  c e s s ji lub  w  k o n tra k c  e 
poddzierżaw nym  poddać s ię  winny'.

12 . P rzy s tęp u jący  do licy tacji w obccm  im ien iu , 
obow iązany ' je s t  z a raz  p rzy  d ek la rac ji z łożj'ć  
leg a ln ą  p len ipo tencję, po odbyciu  bowiem l ic y ta ­
c ji takow a  p rz y ję tą  nie będzie.

13. P lu ss  licy tan t zaspokoi k o sz ta  obw ieszczeń 
lic y ta c ji w ilości ja k a  n a ń  p rzy p a d n ie  z ro z k ła ­
du  p rzez  R ząd  G ul e rn ia lny  zrob ić  się m ającego, 
i d o s ta rczy  p ap ie r stem p low y  do k o n tra k tu  i 
do  p rzedstaw ien ia  o po tw ierdzen ie  onego po trze ­
b n y ’ tU(łzie2 koszta  p o rto rji; żadnych  zaś innych 
kosz tow  ponosić n ie je s t  obow iązany.

j ą  U d z ie la n i  konsensów  n a  sk ład  trunków  
k r a jo w ic 8tay°zakonnym  dzierżaw com  d ocho­
dów  k o n «um c7 W cb niem aj^cym  do tego  kw alifi­
kacji 0S °b ls te -b Z m0Cy u PowaZnienia R a dy  A d- 
m is tra c y jnej  w u s t?P ie 2 a r ty k“ l* 16 p o n o w i e ­

n ia  je j  z dn ia  25 M aja  (6 C zerw ca) 1848 r. m o ­
że m ieć  m ie jsce  jedynie  w m iarę  w ażności d o c h o ­
dów  konsu m cy jn y ch  i postąpionęj za nie n a  o s ta ­
tn ie j  licy tac ji sumy'-, tudzież  w  m ia rę  j a k  tego  
w iększość szy n k arzy  w m ieście is tn ie jący ch ^  ż y ­
czyć sobie będzie, a  to  s tosow nie  do u z n a n ia  sa* 
mej K om isji R ządow ej P rzychodów  i S karbu . 
W razie n ieu zy sk an ia  konsensu , dz ierżaw ca ż a ­
dnej p re ten sji z teg o  ty tu łu  do s k a r b u  rościć  nie 
będzie m ia ł p raw a .

15. L icy tac ja  obow iązu je  u trz y m u jąceg o  się 
p rzy  n ie j zaraz  p o  Je j odbyciu, bez w zględu w j a ­
k im  czas ie  zatw ierdzen ie  n astąp i. R ząd  zaś do­
p iero  po za tw ierd zen iu  przez w łaściw ą w ładzę t e j ­
że J icy ta c ji lub  k o n trak tu , gdzie  ten  bez p o p rze ­
dniego za tw ierd zen ia  licy tac ji będzie z aw arty .

1 6. U trz y m u jący  się przy licy tacji, a  później 
od niej od stęp u jący  w ystaw i się na w sze lk ie  sk u ­
tk i pow tórnej lic y tac ji n ie  ty lko  do w ysokości va- 
d jum  przy  lic y ta c ji złożonego, ale i do  w ysokości 
S tra ty  ja k a b y  dla R ządu z p o w tó rn e j licy tac ji w y ­
n ik ła  a k tó ra  po p o trącen iu  vad jum  z m a ją tk u  
odstępu jącego  adm in is tracy jn ie  śc ią g n ię tą  będzie.

17. T a k  pow yższe w a ru n k i licy tacy jne  ja k o  
też w aru n k i k o n trak tow e z w ykazem  posiad łośc i 
m iejskich w ob ręb ie  konsum cyjnym  m iasta  zn a j­
du jących  się, o d czy tan e  b ę d ą  p rzed  rozpoczęciem  
licy tacji, ż ąd a ją c y m  zaś ich p rz e jrzen ia , każdego 
czasu  w B iurze R ządu  G ubernialnego okazane  zo 
s ta n ą  w godzinach służbow ych od 9 z ra n a  do 3 
z południa. W olno je s t  rz ąd ający m  pretenden tom  
b ra ć  kop je  w aru n k ó w . N ieobecni w m iejscu

K w it K asy  Pow ia tu  N . na złożone vad ium  w 
kw ocie rs . 22 z a łącz am  (lub kw otę rs . 22  na v a ­
d ium  gotow izną sk ładam ) k tó re  w raz ie  n ieu trzy - 
m ania  się p rzy  licy tac ji sani odbiorę.

S ta łe  m oje zam ieszkanie je s t  w N. p isałem  w N . 
dnia N . inca N . roku  N.

(podpisać im ię i nazw isko .)

K rasnystaw  d. 8 (2 0 )  W rześn ia  1862 r. 
w z. K ułagow ski.

ch cący  ub iegać się na  licy tacji m ogą żąd ać  p rzesła ­
n ia  sobie kopji w arunków , co na  koszt ich u sku te- 
cznionem  będzie. P rze g ląd a jąc y  w arunki osobiście 
m oże zazn aczy ć  że je  czy tał przez podpisanie swe­
go nazw iska , n ieczyn iąc  je d n a k  ż ad n y c h -d o d a t­
ków  i zastrzeżeń. Na uczynione żaden w zgląd  m ia- 
ny  nie będzie, ja k  naw zajem  podpis na  w arunkach 
licytacji, żadnego  dla podpisu jącego  nie stanow i 
obow iązku.

W zór do dek laracji, k tó ra  p ow inna  być n a p i­
saną^ na  p ap ie rze  stem plow ym  ceny  kop. 7 1/2, 
w yraźnie czy3to bez p rzek reśleń  i podskrobań , za­
p ieczętow aną w oddzielnej kopercie , je s t  osnowy 
n a s tęp u jące j:

D e k l a r a c j a .
W sk u tek  og łoszen ia  R ządu G ubern ia lnego  A u ­

gustow skiego z dn ia  1 /13  W rześn ia  r. b. N r. 
4 9 7 1 8 j2 5 3 7 , op iera jącego  się na  rozporządzen iu  
K om isji R ządow ej P rzy ch o d ó w  i S k arb u  z dnia  
21 S ierpn ia  (2 W rześn ia) r. b . N r. 381 5 0  podaję  
n in ie jszą  dek larację , iż obow iązu ję  się  w ziąść w 
dzierżaw ę dochody konsum cyjne (d o d ać  gdzie się 
w iadrow e w ydzierżaw ia) i w iadro  we z m ia s ta  N. 
lub o sady  N. na  rok  n a stę p n y  1863 , za sum ę r o ­
czną rs . ( tu  w ypisać sum ę ofiarow aną l i te ­
ra m i) , poddając  się w szelkim  obow iązkom  i z a ­
strzeżeniom  w w a ru n k ach  licy tacy jnych  ob ję tym , 
k tó re  m i są  znane i te nin iejszem  p rzy jm u ję . 
P rzy te m  z a łącz am  k w it Kasy N . n a  złożone 
w niej vadium  rs . N . k tó re  w razie n ieu trzym ania  
się p rzy  licy tac ji sam  odbiorę (lub  o nadesłanie  
n a  pocztę  do N  na  mój koszt up raszam ), i św ia­
dectw o  kw alifikacyjne w łaściw ej w ładzy  policyj- 
ne j, (a  je śli k to  na  obce im ię będzie m iał zam iar 
licy tow ać, dodać w inien) o raz  le g a ln ą  p len ipo­
tenc ję .

S ta łe  m oje zam ieszk an ie  j e s t ( t u  w ypisać m ie j­
sce zam ieszkania.)

P isa łem  w N . dnia  N.
(podpisać w yraźn ie  im ię i nazw isko.)

N a kopercie w ypisać: „ D ek la ra c ja  do dz ie rża ­
wy dochodów  k o nsum cy jnych  z m iasta  N . lub 
o sady  N .“

D eklaracje  nie napisane podług  wzoru, lub obej- 
m u jące  jak iek o lw iek  zas trzeżen ia  i w arunki, albo 
nie poparte  kw item  na  vadium  i innem i potrze - 
bnem i dow odam i lub w reszcie podaw ane po w y ­
w ołaniu licy tac ji, będą u n iew ażn ione .

S uw ałk i d. 1 (13 ) W rześnia  1862 r.
G u b ern a to r C yw ilny , J .  K ory tkow ski.

za N acce ln 'ka  K ancelarji, J .  Ja łb rzy k o w sk i.

(N . D . 4 8 9 0 ) M a g is t ra t  M ias ta  S to łe c zn e g o  
W a r s z a w y .

P odaje  do w iadom ości pow szechnej, że w dniu 
25 W rześn ia  (7  P aźd ziern ik a) r. b. o godzin ie 
12ej w po /udn ie  odbędzie się w sali posiedzeń 
M ag is tra tu  lic y tac ja  in  m inns p rzez opieczętow a­
ne d ek la rac je  na dostaw ę drzew a  opałow ego so ­
snowego w klocach, m rre j w ięcej sz tuk  (1 0 0 0 ) 
d la b iu r M a g is tra tu  M iasta  S to łecznego W a rsz a ­
w y i lokali pod zarządem  jego  zosta jących , od 
ceny w w arunkach  licy tacy jn y ch  w yrażonej.

M ający  p rze to  zam iar ub iegan ia  się  o pow yż­
szą  e n tre p ry z y  m ogą złożyć w czasie  i m iejscu  
żewy oznaczonym  n a  ręce p. o. P re z y d e n ta  m ia ­
s ta  opieczętow ane dek laracje  nap isane  p od ług  w zo­
ru  n iże j zam ieszczonego a  w tych  w yraźnie l i te ­
ram i, bez sk roban ia , p o p raw ek  i p rzek reśleń  w y­
pisze za ja k ą  cenę podejm uje się dostaw ić  jed en  
kloc drzew a. N adto  do d e k la ra c ji dołączony być 
winien kw it K asy  G łów nej Ekonom icznej na  z ło ­
żone vadium  w ilości rs .  230  i na koszta  o g ło ­
szen ia  rs . 10 k tó re  n ieu trzy m u jącerau  się p rzy  
licy tac ji n a ty c h m ias t zw rócone będą, dek la ra c je  
zaś tak ie  do k tó rych  vadium  nie będzie złożone 
w K asie E kom icznej M iasta  W arszaw y  i kw it do 
n ich  do łączony n ie  będzie, p rzy ję te  nie będą. 
Inne w arunk i do tyczące  w mowie będącej lic y ta ­
c ji są  do p rze jrzen ia  każdodziennie  w yjąw szy dni 
św iąteczne w W ydziale A d m in is tracy jn y m .

W arszaw a d . 5 (1 7 ) W rześn ia  1862 r. 
p. o. P rezy d en ta ,

Szam belan  D w oru,
J e g o  C e s a r s k o -K r ó l e w s k i e j  M o ś c i ,

Z. I l r .  W ielopolski.
(3 ) N aczeln ik  K ancelarji, L uceńsk i.

W zór do dek laracji.
W  sku tek  og łoszen ia  z d n i a ........................... po ­

da ję  n in ie jszą  d ek la rac ję  iż podejm uję  się d o s ta ­
w y drzew a  opałow ego  sosnowego w klocach p o ­
d ług  w ym iarów  w w arunkach w skazu jących  d la 
biur M ag is tra tu  i lokali p b d zarząd em  jego  zo­
s tających , ra ch u jąc  za  jed en  kloc po is . N . (w y 
pisać literam i) p o d d a jąc  się w szelkim  obow iąz­
kom i zastrzeżen iom  w w arunkach  licy tacy jn y ch  
ob jętym , kw it na złożone w Kasie E konom icznej 
vadium  w  ilości rs . 230 i n a  k o sz ta  og łoszen ia  
r s .  10 sk ładam . —

S ta łe  moje zam ieszkanie je s t  w N. p isałem  dnia  
m ca i roku.

(podp isać  w yraźnie im ię i n azw isk o .)

(N . D . 4990) M a g is t r a t  M ia s ta  
K a l i s z a .

S k u tk ie m  e x p iru ją c e g o  z  dn iem  o s ta tn im  G r u ­
d n ia  r .  b. k o n t r a k tu  g  o św ie tlan ie  la ta r ń  m ie j­
s k ic h  w K a lisz u , z aw ia d a m ia  n in ie jszem  in te re ­
so w a n ą  p u b lic zn o ść , iż w d n iu  17 (2 9 ) P a ź ­
d z ie rn ik a  r. b .  o g o d z in ie  10  z r a n a ,  w  b iu rz e  
M a g is tra tu  o d b ęd zie  się  in  m in u s  p rze z  o p ie ­
czę to w a n e  d e k la ra c je  l ic y ta c ja  n a  trz e c h le tn ie  
p o c zy n a ją c  od d n ia  1 S ty c z n ia  1863 r. do  o s ta ­
tn ieg o  G r u d n ia 4 8 6 5  o św ie tlen ie  l a ta r ń  m ie j­
sk ich  w K alijszu .

L icy ta c ja  ro z p o c zn ie  s ię  ocl sum y  vs. 681 d o ­
ty c h c z a so w e g o  ro c z n e g o  w y n a g ro d z e n ia ,  do 
k tó re j  k a żd y  ze s ta w a ją c y c h  w in ie n  z ło ż y ć  v a ­
d iu m  y ł0 w  sum ie  do  l ic y ta c j i u s tan o w io n e j w y ­
ró w n y w a ją ce .

C hęć  p rze to  m a ją c y  p o d ję c ia  się p o m ie n io n e j 
e n tre p ry z y , zechce  s ię  zg ło sić  do  m ie jsca  i n a  
czas  pow y żej o z n aczo n y , g d z ie  w a ru n k i l ic y ta ­
c y jn e  do  pow yższe j e n tre p ry z y  p rz y sp o so b io n e  
k a żd o d z ie n n ie  w y łą cz a ją c  św ią t w g o d z in ach  
b iu ro w y c h  p rz e jrz a n e  b y ć  m ogą .

W zó r do  d ek la ra c ji.

S to so w n ie  do  o g ło s z e n ia  z d .  6 018) W rześn ia  
r. b . N r. G431, p o d a ję  n in ie js z ą  d e k la ra c ję ,  iż 
o b o w iązu ję  się  w ziąść  w e n tre p ry z ę  o ś w ie tla n ie  
l a t a r ń  m ie jsk ich  w K a liszu  za  su m ę  ro c z n ą  r s .  
w y raźn ie j p o d d a ją c  się  w sze lk im  z a s trz e ż en io m  
w a ru n k a m i iic y ta c y jn e ra i o b ję ty m , a  m n ie  do­
b rze  z n an y m . K w it k a s y  N. n a  z ło żo n e  v ad iu m  
w ilo śc i r s .  68 kop. 19 z a łą c z a m .

S ta łe  m oje  z am ie sz k a n ie  w  N. p is a łem  w N . 
d n ia  N . m ies iąca  N . 1862  r.

(tu  p o d p isać  w y raźn ie  im ie  i n a zw isk o .)
K alisz  d. 6 (1 8 )  W rz e ś n ia  1862 r. 

i3 )  P re z y d e n t, B a ń k o w s k i.

w iązkom  i zastrzeżen iom  w w arunkach  lic y ta cy j­
nych i k o n trak tow ych  ob jętym .

Zaśw iadczenie k a sy  (tu  w ypisać ja k ie j kasy  
na  złożenie w niej vadium  w gotow iźnie r s . ty s ią c  
dwieście czternaście  do dek la rac ji dołączam , k tó ­
re  w raz ie  n ieu trzy m an ia  się na licy tacji sam  od­
biorę , lub  o k tó rego  w raz ie  n ieu trzym an ia  się 
odesłanie n a  pocztę ( tu  w ypisać  gdzie) na  mój 
koszt up raszam .

S ta łe  moje zam ieszkanie je s t  ( tu  w ypisać m iej­
sce zam ieszkan ia) p isałem  w N . dn ia  N, m iesiąc%a 
N. roku 1862 r.

(podpisać w yraźnie im ię i naw isko.)
L u b lin  d. 6 (1 8 )  W rz eśn ia  1862 r.

P rezy d en t, L  W ro n c k i.
R adny S e k re ta rz , P liszczyńsk i.

(N . D . 4843) M a g is l r a lM ia s ta  R a d o m s k a .
N a zasadzie  rozporządzenia  W go. N aczeln ika 

Pow iatu  P io trkow sk iego  z d. 17 (2 9 ) S ie rp n ia  
r. b . N r. 10122  podaje  d 0 publicznej w iadom ości 
iż w dniu 8 (20 ) P aź d z ie rn ik a  b . r. o godzin ie  11 
rano  pod  p rezy d en c ją  N aczeln ika Pow ia tu  lub 
Je g o  pom ocnika odbędzie  się w M ag is trac ie  tu ­
tejszym  głośna in  plus licy tacya  na  3 -cli le tn ie  pro. 
1863j6  w ydzierżaw ienie dochodu z p rop inacy l r y ­
cza łtow ej w iejskiej n a  F o lw arkach  R adom skich  
w dotychczasow ej A dm in is trac ji będącego, a to od 
sum y rocznego czy n szu  rs : 840 , przecięciow o
z osiąganej A d m in is tracy i w yrachow anego .

K ażdy przeto  m a jący  chęć ub iegan ia  się o tęż 
dzierżaw ę z w yłączeniem  (sta ro zak o n n y ch ) w i­
nien p rzybyć  w m iejsce w sk azane, i złożyć w D(N 
pożycie kasy  G ubern ia lne j, B anku  polskim , lub 
w kasie  m iejskiej v ad iu m  1/10  części pow yższej 
sum y w yrów nyw ające, k tó re  odstępu jącem u  zaraz  
zw róconem  będzie, zaś u trzym ującego  się n a  kau- 
ję  po skom pletow aniu do w ysokości l j5  części 
sum y zalicy tow anej przez czas dzierżaw y z a trz y -  
m anem  zostanie.

B liższe w arunk i w każdym  dniu w y jąw szy  świą 
w biurze M ag is tra tu  tu te jszego  i P o n ia to w em  
p rzejrzane być  m ogą.

R adom sk d. 3 (1 5 ) W rześn ia  1862 r .
(3 )  B urm istrz , K alinow ski.

(N. D. 4837) M a g is t r a t  M ia s ta  G u b e r ia ln e g o  
L ub l in a .

W skutek  resk ry p tu  R ządu  G ubernialnego z dn ia  
14 (26 ) S ierpnia  r .  b . N r. 57 7 5 8 jl6 3 0 5  ogłasza: 
że w dniu 8 (20) P aźd z ie rn ik a  r. b . w sali posie ­
dzeń M ag is tra tu  m iasta  L u b lin a , od godziny 10 
do 12 p rzed  południem  odbyw ać się  będzie in m i­
nus licy ta c ja  p rzez  opieczętow ane deklaracje na 
en trep ry zę  d ostaw y  25 2 /15  sażen i sześciennych 
szabru  z kam ien ia  g ran ito w eg o  do konserw acji 
ulic ruacadam izow anych w L u b lin ie  w r .  1862, a 
to od sum y rs 1162 kop. 60 , anszlagiem  przez 
K om isję R ządow ą zatw ierdzonym , objętej. Do 
k tó re j to  licy tac ji vadium  w kw ocie rs . 117, z ło­
żone być w inno.

W arunk i licy tacy jn e  k ażdego  d n ia  prócz św ią t 
w godzinach b iurow ych w biurze M ag is tra tu  p rze j­
rza n e  być m ogą.

W zó r d ek la rac ji do licy tac ji pod niew ażnością 
bez żadnych popraw ek  podać  się  winnej, je s t  
n a s tęp u jący :

D e k l a r a c  j a .
W sku tku  ogłoszenia  M ag is tra lu  m. L u b lin a  i  

dn ia  17 W rześn ia  r .  b . N r. 11019 , podaję  n in ie j­
szą  d ek la ra c ją , iż podejm uję  się en trep ry z y  d o ­
s taw y  25 2 /15  sażeni sześciennych  szab ru  z k a ­
m ienia g ran itow ego  do konserw acji ulic m acada- 
m izow anych w Lublin ie w r. 1862 r. a  to  za sumę 
rs . ( tu  w ypisać zaofiarow aną sum ę lite ram i i bez 
żadnych  pop raw ek) poddając  się wszelkim obo­
wiązkom  i zastrzeżeniom  w  w arunkach  lic y ta c y j­
nych i anszlag iem  ob jętych .

V adium  w kw ocie rs .  117, w gotow iźnie przy- 
n in ie jsze j dek la rac ji sk ład am , k tó re  w raz ie  n ieu ­
trzym an ia  się na licy tac ji sam  odbiorę  (lub o k tó ­
rego w razie  n ieu trzym ania  się o odesłanie na  p o ­
cztę do N . na  mój koszt up raszam .)

S ta łe  m oje zam ieszkan ie  je s t  (w ypisać m iejsce 
zam ieszkania).

P isałem  w N . dnia  N. P aź d z ie rn ik a  1862 r .  
(podp isać  im ię i nazw isko).

L ublin  d. 17 W rześn ia  1862 r.
P rezy d en t, L . W roński.

(N . D . 4 409) D y r e k c ja  U b e z p ie c ze ń . .
* P o d a je  do  p o w szech n ej w iad o m o śc i, iż  w  d. 

25 W rz e ś n ia  (7 P a ź d z ie rn ik a )  r .  b . to  je s t  w e 
W to re k  o g o d z in ie  1 z p o łu d n ia  p rz y  u lic y  B u ­
ga j n a  p la c u  do M ag a z y n u  R ząd o w eg o  d rzew a  
n a le ż ą c y m , o d b ęd z ie  s ię  g ło ś n a  lic y ta c ja  celem  
sp rz ed a ż y  ży ta , p o ch o d zą ceg o  z  ro z b ite g o  g a la -  
ru  p o d  W a rsz a w ą , w części zam oczonego , lecz 
d o  u ż y tk u  z d a tn e g o , w a ru n k i l ic y ta c y jn e  p rzez  
d e le g o w a n e g o  u rz ę d n ik a  n a  m ie jscu  o d b y ć  się 
m a jące j lic y ta c ji o d czy tan e  z o s ta n ą .
W a rsz a w a  d . 22 W rześ (4 P a ź d z ie r .)  1862 r .

P reze s , W ie rn iew icz .
N a cz e ln ik  K a n c e la r ji ,  S ło m iń sk i.

(N . D . 484 2 ) M a g is t r a t  M ia s ta  P io t r k o w a .
Poniew aż term in  oznaczony na  dzień  5 (1 7 )  

W rześn ia  r .  b. do licy tacy i n a  wy dzierżaw ienie 
ja te k  rzeźn iczych  spełz ł bez sku tku , podaje p rz e ­
to do publicznej w iadom ości iż w  dniu 2 (14) P a ź ­
dz ie rn ik a  r. b. jako  d rugim  term inie odbędzie się w 
M ag is trac ie  tu te jszy m  g łośna in plus od sum y rs. 633 
k . 50 n a  p rzec iąg  la t  trzech  to je s t  od  1 S tycznia  
1 8 6 3  r .  do końca  G ru d n ia  1865 r. l ic y tacy ja , 
na  w ydzierżaw ienie 14 ja te k  rzeźniczych do 
kasy  M iejskiej tu te jsze j należących. P r z y s tę p u ją ­
cy  do licy tac ji i złożyć winien na  w adium  rs . 64 
o innych zaś w aru n k ach  dow iedzieć się m ożna 
w K a n ce la rji M ag is tra tu  pod czas godzin s łu ­
żbowych.

P io trków  dnia  5 (1 7 )  W rześn ia  1862 r. 
P rez y d e n t, M asalski.

(N . D . 4 9 8 8 ) N acze ln ik  P o w ia tu  
K  r a s  n y s t a  w s k i  e g o .

P o d a je  do pow szechnej w iadom ości, ż e  w dniu 
15 (27 ) P aździern ika  r .  b. od godziny  10 z ra n a  
do 6 po j l tu d n iu  odbyw ać się będzie w  biurze 
N aczeln ika P o w ia tu  K rasn y staw sk ieg o  licy tacja  
in m inus p rzez  opieczętow ane dek la racje , na  w y­
s taw ien ie  budy n k u  gospodarsk iego  m ieszczącego  
w sobie s ta jn ię , oborę i w ozow nię n a  probostw ie 
g. u . w m ieście Paw łow ic od sum y anszlagow ej 
rs .  i n  kop. 18 1 /2.

M ający  więc zam iar podjęcia się tej en trep ry zy  
zechcą w m iejscu i czasie  wyżej oznaczonym , n a ­
desłać pocztą lub osobiście złożyć i op ieczę tow a­
ne deklarację podług wzoru n iżej dom ieszczone- 
go na  papierze  stem plow ym  ceny kop. 7 1/2 czy­
sto , w yraźn ie, i bez skroban ia  napisane z do lą- 
cze tlitm  do nich kw itu K asy Skarbow ej n a  z łożo­
ne vad ium  w ilości rs . 22, k tó ry  sk ład a jący  d ek la ­
ra c ją  osobiście, w gotow iźnie z łożyć m ogą, plany, 
a asa fag i, oraz  w aru n k i licy tacy jn e  każdego czasu 
w yjąw szy  św ięta , są  do p rze jrzen ia  w biurze N a- 
czelnika Pow iatu . «

W zó r d odek l ira c ji.

W sk u tk u  obw ieszcenia N acze ln ika  P o w ia tu  
K rasnystaw sk iego  z d n ia  8 (20 ) W rześn ia  r. b. 
N r. 1 3403 , deklaru ję  się n in ie jszem  dopełnić e n ­
trep ry zę  w ystaw ien ia  na probostw ie g . u . w m ie­
ście P aw łow ie, budy n k u  m ieszczącego w sobie 
s ta jn ię , oborę i w ozownię, za sum ę rs . N . w yra- 
źu ie  r s .  N . a  to  pod ług  planu i anszlagu
przez  K om isję  R ządow ą W yznań  R elig ijnych  i 
O św iecenia publicznego  zatw ierdzonego , poddając  
się w szelkim  zastrzeżen iom  w w arunkach  lic y ­
tacy jn y ch  zam ieszczonym .

(N. D . 5090) M a g is t ra t  M ias ta  
G u b er n ia ln eg o  L ub l in a .

P o d a je  do pow szechnaj w iadom ości, że w dniu 
8 (2 0 )  P aźd ziern ik a  r  b. w czasie od g odz iny  10 
do 12 z ra n a  w sali posiedzeń m a g is tra tu  m iasta 
L ublina  odbyw ać się będzie przez opieczętow ane 
d e k la ra c je  licy ta c ja  iu  plus n a  je d n o ro c zn e  pro 
1863 w ydzierżaw ienie dochodu czopow ego m ie j­
sk iego i akcyzy  od w ina a to od sum y rs . 12 ,137  
rocznie.

D eklaracje  podług  poniższego wzoru sk ład an e  
być m ają  w sali M ag is tra tu  w dn iu  licy tac ji do 
godz. 12 w południe później sk ład an e  p rzy ję te  nie 
będą, o godz. zaś 3 po po łu d n iu  tego  sam ego 
d n ia  n a  posiedzeniu  M ag is tra tu  pub liczn ie  o tw a r­
te , i r e z u lta t z n ich  og łoszony zostan ie , poczem  
odbędzie się m iędzy obecnem i kon k u ren tam i k tó ­
rzy  dek la ra c je  złożyli, z a raz  da lsza  g ło śna  licy ­
ta c ja  in  plus od sum y ja k a  najw yżej zad ek la ro w a­
na okaże się, i d la  tego  konkurenci p o d a jący  d e ­
k larac je  obow iązani staw ić  się w oznaczonym  te r  
m inie na  m iejscu licy tac ji bądź osobiście bądź 
przez p len ipo ten tów  urzędow em  pełnom ocnictw em  
opatrzonych .

W aru n k i licy tacy jne  i k on trak tow e p rze jrzan e  
być m ogą  w biurze M ag is tra tu  m ia s ta  L u b li­
na każdego  dn ia  p rócz  św iąt w godzinach b iu ­
row ych , pom iędzy  w arunkam i g łów niejsze są:

a) Ż e u trzym ującem u  się  przy  dzie rżaw ie , wol­
no będzie założyć i u trzym yw ać sk ład  hurtow ny 
trunków  krajow ych, i

b) Że po zam kn ięc iu  p ro to k ó łu  licy tacy jnego  
żadne dek laracje  p rzy ję te  nie będą.

D eklaracje  pod n iew ażnością  p od ług  poniższego 
w zoru pow inny  być pisane w yraźnie  i ja sno , nie 
pow inny m ieć żadnych  przekreśla li ani zaw ierać  
żadnych w arunków  i zastrzeżeń , bez popraw ek; 
wszelkie liczby pow inny być p isane lite ram i i pod 
p sane w łasnoręczn ie .

V adium  do tej licy tacji złożone być m a w kw o­
cie rs . 1214 gotow izną lub papieram i publicznem i 
na  k au c ją  przyjm ow anem i, k tó re  m oże być z łożo ­
ne w k tó re j bądź kasie m ie jsk iej, kasie P o w ia to ­
wej lu b  G ubernialnej, albo w B anku Polskim , 
k w it zaś o ryg ina lny  z złożenia vad ium , do d e k la ­
rac ji dołączyć należy.

W reszcie  na  kopercie dek laracji oprócz adresu 
do m a g is tra tu  m iasta  L u b lin a  dom ieszczone by? 
pow inny w yrazy: D e k la ra c ja  do lic y tac ji-n a  dzier 
żaw ę dochodu czopowego w m . Lublinie.

W zó r do dek laracji.

W  sk u tek  ogłoszeniu m a g is tra tu  m iasta  L ub li­
na  z dnia 6 (1 8 )  W rześn ia  1862 r .  N . 5 ‘ 52, po­
da ję  n in ie jszą  d ek la rac ję , iż obow iązuję  się 
w ziąść  w dzierżaw ę na rok  je d e n  od w łączn ie  20 
G rudn ia  (1 S ty c z n ia )  1862 /3  r .  do w łączn ie  dn ia  
19 (3 1 )  G rudn ia  1863 r. dochód c z o p o w e g o  m iej­
skiego w m ieście L ub lin ie  za sum ę rs . (tu  w y p i­
sać  sum ę lite ra m i p o d d a ją c  s ię  w szelkim  obo-

(N . D . 4984) R a d a  S z c z e g ó ło w a
O piek u ń cza  S zp i ta la  D z ie c ią tk a  Jezus .
P o d a je  do  w iad o m o śc i, że w  d n ia c h  1 (1 3 ) 

i 2 (1 4 )  P a ź d z ie rn ik a  r. b . k a żd o d z ie n n ie  o g o ­
dz in ie  5 z p o łu d n ia ,  o d b ę d ą  się w K an ce la rji 
S z p ita la  D z iec ią tk a  J e z u s  p rzed  R a d ą  S zczeg ó ­
ło w a .te g o ż  In s ty tu tu ,  lic y tac je  in  m in u s  p rzez  
o p ie c z ę to w a n o  d e k la ra c je ,  a  p o te m  g ło ś n e  n a  
d o s ta w ę  d la  rz e cz o n e g o  In s ty tu tu ,  w ik tu a łó w  
i ró żn y ch  in n y c h  a r ty k u łó w  p rze z  c ią g  ro k u  od 
d n ia  20 P a ź d z ie rn ik a  (1 L i s to p a d a )  r. b . do 
d n ia  19 (8 1 )  P a ź d z ie rn ik a  r .  p. 1 8 6 3 , sam ego  
z a i  m ięsa  od  n o w eg o  ro k u  p o c zy n a jąc , a  to 
w  ilo śc iac h  p rzy b liżo n y ch , j a k  n a s tę p u je :

A . W  d n iu  1 (1 3 )  n a  d o s taw ę : 1) m ię sa  w o ­
ło w eg o  iw  ż y w y c h  w o ła ch ) p u d ó w  4000, 2'i 
s ło n in y  p u d . 150, 3 ) s a d ła  p u d . 100, 4 ) s m a l­
cu  p u d .  20 , 5 ) m ą k i p szen n e j m ą to w e j p rz e ­
d n ie j p u d .  6 0 0 ,  f r a n c u s k ie j  p u d .  1 8 0 0 , ż y tn ie j 
p y t l o w e j  p u d .  3 4 0 0 ,  ż y t n i e j  ra z o w e j p u d .  1 6 0 0 ,  
6 )  ry ż u  p u d .  1 2 0 ,  7 )  k a sz y  ję c zm ie n n e j eze- 
tw e rti 420 , p e rło w e j c ze tw e rti 5, g reczan e j d r o ­
b n e j k ra k o w sk ie j c ze tw e rti 50 , g re c z a n e j g r u ­
bej czo tw e rti 70, ja g la n e j  c ze tw e rti 30, 8) g r o ­
ch u  o k rą g łe g o  p o ln eg o  cze tw erti 60 , 9) ś liw ek  
su sz o n y ch  p u d . 150.

B. W  d n iu  2 (1 4 ) na  d o s taw ę : 1) m a s ła  p u ­
dów  3 5 0 , 2 ) ja j  kóp  1000, 3 ) p iw a  m a rc o w e ­
go b ecz ek  (zw y cza jn e j m ia ry )  800 i s z la c h e ck ie ­
go  ta k ic liż e  b e c z e k  120 , 4) o k o w ity  10 p róby  
w ia d er 200 , 5) o le ju  rz e p a k o w e g o  p re p e ro w a -  
n ego  do  lam p  w ia d e r  240 , 6) św fec ło jo w y c h  
p u d . 100, 7 ) m y d ła  sza re g o  p u d . 180 i tw a r ­
dego  p u d . 25 , 8) so d y  p u d . 2 5 0 , 9 ) s ło m y  ż y ­
tn ie j p ro s te j p u d . 4500 , 10) s ia n a  p u d . 1 2 0 0 , 
11) o w sa  c ze tw e rti 62 , 12) s ie m ie n ia  ln ia n e g o  
p u d . 220 .

L ic y ta c je  o d b ęd ą  się  n a  k a żd y  po  szczegó le  
o b ie k t. P r a c t ia  do lic y ta - ji  o ra z  w y so k o ść  va- 
d iów  do  k a ż d e g o  a r ty k u łu  w w a ru n k a c h  l ic y ­
ta c y jn y c h  są  o zn ac zo n e . V a d ia  u trz y m u ją c y ch  
s i ę  przy  lic y ta c j i  zw ró co n e  z o s ta n ą  e n tre p re n e -  
ro m  po  u p ły w ie  p ie rw sz e g o  m ie s iąc a  ro z p o c zę ­
ty c h  d o s taw , a  w  to  m ie jsca  je d n o -m ie s ięczn e  
n a le ży to śc i z a  d o s taw y , b ę d ą  z je d n e g o  m ie s ią ­
ca  n a  d ru g i z a trz y m y w an e .

D o  licy ta c ji n a  p iw o , p rzy p u szczen i z o s ta n ą  
ty lk o  w y k w alifik o w a n i m a js tro w ie  p iw o w arscy , 
a  n a  św iece i m ydło  f a b ry k a n c i m a jący  w ła sn e  
z a k ła d y  m y d la rsk ie . In n e  w a ru n k i  lic y ta c y jn e  
b ę d ą  do  p rz e jrz e n ia  w  K an ce la rji  S z p ita ln e j 
k a ż d o d z ie n n ie  p o c z y n a ją c  od  d n ia  29 (10 ) P a ź ­
d z ie rn ik a  r. b.

W zó r do  d e k la ra c ji  d o łą c z a  się p on iże j.

W a rsz a w a  d . 15 (2 7 )  W rz eśn ia  1862 r.
O p ie k u n  P rez y d u ją c y ,

( 3 ) l ła d c a  S ta n u , P ę tk o w sk i.

W zó r d o  d e k la ra c j i .

W  s k u te k  o g ło sz e n ia  z d n ia  15 (2 7) W rze ­
śn ia  r .  b. d e k la ru ję  n in ie jszem  p o d ją ć  się  d la  
S z p ita la  D z iec ią tk a  J e z u s  p rzez  c iąg  ro k u  o d  
d n ia  20  P a ź d z ie rn ik a  (1 L is to p a d a )  r. b . ,  do  
d n ia  19 (31 ) P a ź d z ie rn ik a  r .  p. 1863 d o s taw y  
w m ia rę  p o trz e b y  (w y p is a ć  je d e n  po  d ru g im  
a r ty k u ły ,  ja k ie  k o n k u re n t  l ic y to w a ć  życzy  so ­
bie, z w y ra ż en ie m  o b o k  k a ż d e g o , c en y , l ic z b ą  
i l i te r a m i.)

W sz y s tk im  o b o w iązk o m  i z a s trz e ż en io m  w a- 
ru n k a m i lic y ta cy jn em i o b ję ty m  p o d d a ję  się.

K w it n a  z ło ż o n e  v a d iu m  w  k w o c ie  rs . . . d o ­
łą c zam .

S ta łe  m o je  z am ie sz k a n ie  w W arsz aw ie  p rz y  

u lic y  . . . .  po d  N r. . . .
W arsz a w a  d n ia  . . . .  P a ź d z ie rn ik a  1862 r .  

(p o d p is a ć  w y ra ź n ie  im ie  i n a z w isk o .)
O s trz e g a  się, że  d e k la ra c je  s k ro b a n e , p rz e ­

k re ś lan e , lu b  p o p ra w ia n e ,  p rz y ję to m i n ie  b ęd ą .

(N . D . 5 0 8 3 ) Z a r z ą d  J e n e r a l - I n t e d e n ta  
1. A rm ii .  ,

Z rozpoczęc iem  żeg lu g i 1863 r .  p ro je k tu je  się 
d o s ta w a  sp ła w e m  z B rześc ia  L itew sk ie g o  do 
N o w o g id o rg ie w sk a  J 9 ,200  c ze tw ie rti m ą k i z s to ­
so w n ą  ilo śc ią  k a sz y .

N a  s p ła w  ten  b ęd ą  się o d b y w a ć  w Z a rz ą d z ie  
J e n e ra l- I n te n d o n ta  b y łe j I. A rm ii w W arszaw ie : 
ta rg  12  (2 4 ) ,  p rz e ta rg  16 (*28) P a ź d z ie rn ik a  r. b.

P o d a je  s ię  o tem  do p o w szech n ej w i a d o m o ś c i ,  
n a d m ie n ia jąc , ż eb y  ży czą cy  p rz y ją ć  n a  s ieb ie  
podmieniony s p ła w , p rz y b y li n a  t a r g  w t e r m n n e  
w yżej oznaczo n y m  z p ra w o m o c n ą  k a u c ją  °  n - 
r z ą d u ,  w  k tó ry m  n a  s p ła w  w sp o m n io n y  wa 
k i p rz e jrz e ć  m ogą .

W a rsz a w a  d. 20 W rz e ś n ia  1862 r.
(2 ) J e n e ra ł- In tc n d e n t,  S i n i e l n i k o w .

c l  2 4  C e n T f l ó p a  (6  O K r a S p a )  c e r o r o ^ a  ea te*  
4H6BHO OTT> 1 0  Ą O  2  4 a C 0 B b ,  KpOM’B BOCKpO- 
CHbJXL l i  n p ą 3 4 H H H H h i x t  /K ie f t ,  OKOJO 9 4 0  
na[ )K o au xT >  u  no4eMHMX7» a o i i i a / t e f t  u  dt> r .  
B p e c T T ,  /h iT o H C K t i  c o  2  (1 4 )  ó y ^ y m a r o  O k t h o -  
p a  oKO/io 4 0 0  TaKUX'L nie / l o i u a / j e n  n p H H a ^ -  
4e;Kau4HXb a a c TflM'L noMHHyTofi A pT iL iepiH .“

F .  B a p u i a u a  19  O i u a S p a  1 8 6 2  r.

(N . D . 5 1 1 5 ) .
P o d p isa n y  O brońca przy Senacie w W arszaw ie 

pod N r. 4 7 l b  zam ieszkały , ogłasza n iniejszem  
stosow nie do a r t .  683 i 962 K . P . S . że na  sku­
te k  wyVoku T rybunału  C yw ilnego w W arsza ­
wie w dniu 16 (28 ) L u teg o  1862 r. zapad łego  
m iędzy : .

1. W ilhelm em  Jobs ko lon istą  na K ępie O b o r­
skiej, O kręgu  W arszaw sk im  zam ieszkałym  przez 
K aro la  Thiem e O brońcę p rzy  Senacie s taw a jący m  
z je d o e j, a

2. J ak ó b em F en ck im  ko lon istą , we w s i  A leksan ­
drow ie, O kręgu W arszaw skim  m i e s z k a j ą c y m ,  

ja k o  opiekunom  g łów nym  n iele tn ie j Ludw iki 
N eum an.

3 W ilhelmem A ltm an  kolonistą, n a  K ępie O bor­
skiej, O kręgu  W arszaw sk im  m ieszkającym  jak o  
p rzydanym  opiekunem  te jże  n ie le tn ie j p rzez  J u l -  
ja n a  C zajkow skiego P a tro n a  s taw ającem i z d ru ­
g ie j, o raz  ,

4 . H enryk iem  O tto  ko lon istą , na K ępie O bor­
sk ie j, O k ręg u  W arszaw sk im  zam ieszkałym , ja k o  
ojcem  i g łów nym  op iekunem  nieletn iego sy n a  Qo- 
tlieb a -H en ry k a  O tto .

5. H enryk iem  K liess ko lon istą , n a  Kępie Z a ­
w adzkiej, O kręgu  W arszaw skim  zam ieszkałym , 
jako  p rzydanym  opiekunem  tegoż n ie le tn iego , 
przes S tan is ław a  W ilkoszew skiego O b ro ń cę  przy  
Senacie  s taw a jącem i, z trzec ie j s trony,

S p rzed an ą  będzie w  drodze dzia łów  przez pu ­
bliczną licy tację  w T ry b u n ale  C yw ilnym  G u- 
be rn ii W arszaw skiej w W arszaw ie  w W y d z ia ­
le I I I :

K O L O N IA  N r. 7. 
n a  Kępie L atoszkow ej w O kręgu  W arszaw skim  
G u b en ii W arszaw sk ie j położona, rozległości m. 
15 m ia ry  trz y  sto-prętow ej obejm ująca na  gruncie  
czynszow ym  s to ją ca .

S przedaż odbędzie, się p rzed  W . K łodzińskim  
S ęd z ią  T ry b u n a łu  delegow anym  w m iejscu  zw y ­
k łych  posiedzeń T ry b u n a łu  W y d zia łu  I I I .  w 
W arszaw ie  pod N r .  549, p ierw sza publikacja  
odby ła  się dnia 30  L ip ca  (11  S ierpn ia) 1862 r. 
T e rm in  do d rug ie j pub likacji, a  zarazem  p rz y ­
gotow aw czego przysądzenia  na  dzień  18 (3 0 ) 
W rześnia  1862 r .  god/.inę 1 0 %  ra n o , oznaczo­
ny  zosta ł.

L icy ta c ja  zacznie  się od su m y  rs . 11 95 k. 50 , 
vadium  w ym agane je s t  rs. 500 , ta k sa  zbiór o b ja ­
śnień i w arunków  sp rzed aży  s ą  złożone w W y ­
dz ia le  I I I .  T rybunału  i u K aro la  T h iem e O b ro ń ­
cy  p rzy  Senacie w  W arszaw ie pod Nr. 471 b m ie ­
szkającego, p rzed aż  p o p ie ra jące g o .

W arszaw a d. 9 (21) S ierpnia  1862 r ,
K aro l T h iem e,O brońca  p rzy  Senacie.

Po  edbyciu  w dniu 18 (3 0 )  W rześn ia  1862 r .  
drug iego  og łoszen ia  a zarazem  przygotow aw czego  
p rzy sąd zen ia  Kolonii N r. 7 w Kępie L a t o s z k o w e j  
w O gu W arszaw sk im  położonej, t e r m i n  do osł;a " 
tecznego  p rzysądzen ia  w y z n a c z o n y  z o s t a ł  n a  c zie 
5 ( 1 7 )  P a ź d z ie rn ik a  1862 r .  godzinę 4 / 2 z po­
łudn ia  i odbędzie się w m iejscu posiedzeń T ry b u ­
n a łu  C yw ilnego w W arszaw ie V W ydziale II I . 
p tzed  W . K łodzińskim  Sędzią delegowanym . 
W arszaw a d. 21 W rześnia (3  P aździern ika) 1862 r.

K arol Thiem e O brońca p rzy  S enacie.

(N . D . 4 4 4 2 ) S ą d  P o p r a w c z y  W y d z ia łu  
K a l i s k i e g o .

Z apozyw a n in ie jszem  M arcina L ew andow skiego  
w łodarza  daw niej w wsi G osław icach  O g u  K oniń­
skim  zam ieszkałego  a obecn ie  z pobytu  n iew iado­
mego aby  na jda le j w c ią g u  dn i 30 w S ądzie  tu te j ­
szym  celem  w y słu ch an ia  w yroku  s taw ił się, gdyż  
po upływ ie tego  te rm in u  stosow nie do p raw a  po - 
s tąp ionem  zo stan ie .

T y n ie c p o d  K a lis z e m d . 13 (25) L ip c a l8 6 2  r.
S ę d z ia  P rez y d u ją c y , R u p reC h t,

(N . D . 4 4 6 2 ) S ą d  P o lic j i  P o p r a w c z e j  
W y d z ia łu  L u b e ls k  iego.

Z a p o z y w a  A n n ę  Ś z k o tn ic z a n k ę ,  la t  30 l ic z ą ­
cą, c ó rk ę  J a n a  i K a ta rz y n y  w d o w y , o s ta tn ią  
ra z ą  w g m in ie  O p o le  z a m ie s z k a łą ,  z w y ro b k u  
u trz y m u ją c ą  się, a żeb y  n a jd a le j w c ią g u  dn i 30  
do  S ąd u  tu te jsze g o  d la  w y s łu c h a n ia  w y ro k u  
p iz y b y la ,  p o  u p ły w ie  zaś bez s k u tk u  p o w y ż ­
szego  te rm in u , p o d łu g  p ra w a  p o s tap io n em  
będzie .

L u b l in  d . 10 (22 ) S ie rp n ia  1862 r.
A se so r  P re z y d u ją c y , R u d n ic k i.

(N . d .  4869) S ą d  P o l ic j i  P r o s t e j  
Okręgu S ie d le c k ie g o .

W  d n iu  8 C zerw ca  b . r .  w  G m in ie  S to k  L a ­
ck i, w  le sie  o k o ło  o sad y  H e le n k ą  zw an e j, z n a ­
lez ione  z o s ta ły  z w ło k i k o b ie ty , d o b rz e  i s i łn ie  
zb u d o w an e j, n ie  w ięcej ja k  la t  30 m a ją ce j, z p o -  
w odtl d a le k o  posun ięte j k o rru p c ji ta k o w y c h , 
d o k ła d n ie j  o p isać  s ię  n ie m o g ące j, u b ra n e j: w 
sp ó d n icę  p łó c ie n k o w ą  w  k ro p k i  z ie lo n e  i cze r­
w o n e ,  k a f ta n ik  le tn i p e rk a l ik o w y  b l a d o r ó ż o ­
w y, w rz u c ik  l i la ,  w a tó w k ę  eze rk a so w ą  n ie b ie s ­
k ą , b u c ik i sk ó rz an e  z o b c a s a m i, szn u ro w a n e  
ta s ie m k ą  c z a rn ą , i p a c io rk i d ę te  s z k la n n e  z ie ­
lo n eg o , k o lo ru , z im ie n ia  n a z w is k a  i p o c h o d z e ­
n ia  n iew iadom ej.

K to b y  w ięc  ta k  w e w z g lę d z ie  pow yższym  
ja k o  też  we w zg lędz ie  p rz y c z y n y  śm ie rc i rz e ­
czonej k o b ie ty  p o s ia d a ł  ja k ą  w iad o m o ść , z e ­
chce j ą  b e zz w ło czn ie  u d z ie lić  S ą d o w i tu te js z e ­
m u, lu b  też  n a jb liż sz e m u  z a m ie s z k a n ia  sw ego .

S ied lce  d . 18 (30) S ie rp n ia  1862 r.

P o d sę d ek  
A seso r K olegialny-, W .  B ercza .

(N . D. 4 6 4 6 ) S ą d  Polic j i  P o p r a w c z e j  
W y d n u l u  B ia lsk iego .

W  d ep o zy c ie  S ą d u  P o lic ji P ro s te j  O k rę g u  
R ąd z y ń sk ie g o  z n a jd u je  się  k la c z  g n ia d a  la t  
m nie j w ięce j d z iesięć  m a jąca , s a n k i j e d n o - k o n -  
ne , n o w e , ło z in ą  w y p la ta n e , s z la  p a rc ia n a  
s ta r a  c h o m o n t s ta ry ,  od  p o d e jrza n e j o soby  
w d n iu  24  S ty czn ia  (5  L u te g o )  r. b . o d e b ra n e , 
w zy w a  p rz e to  n ie w ia d o m ćg o  w ła śc ic ie la  p o ­
w yższej k la c zy  san i i u p rz ę ż y , ab y  z d o w o d a ­
mi w ła sn o ść  u d ó w a d n ia jące m i do S ą d u  P o lic ji 
P ro s te j  O k rę g u  R ad z y ń sk ieg o  w p rz e c ią g u  d n i 
30 z g ło s i ł s ię , g d y ż  z u p ły w e m  te g o  te rm in u  
u a  S k a rb  K ró le s tw a  sp ien ięż o n e  z o s tan ą .

B ia ła  d . 24 S ie rp n ia  5 W rz eśn ia  1862 . 

S ęd z ia  P rez y d u ją c y , W a le s z y ń sk i.

(N . D . 5114)
PodpisaD y obrońca p rzy  SeDacie w  W arszaw ie  

pod  N r. 471 li. zam ieszkały , og łasza n in ie jszem  
stosow nie do a r t .  682  i 962 K . P . S., że n a  s k u ­
te k  w yroku T ry b u n a łu  C yw ilnego w W arsza ­
wie w dniu  16 (28) L u tego  1862 r. zapad łego  
między:

1. W ilhelm em  J o b s , k o lo n is tą  na  kępie O b o r­
skiej, O kręgu  W arszaw sk im  zam ieszkałym , przez 
K aro la  Thiem e O brońcę przy  S enacie  s taw a jący m  
z jed n e j, a

2. Jak ó b e m  F enck im  k o lo n is tą , we w si A le ­
ksandrow ie, O kręgu W arszaw skim  m ieszka jącym , 
ja k o  opiekunem  głów nym  niele tn ie j L udw iki N eu ­
m an.

3 . W ilhelm em  A ltm an  ko lon istą , na  kępie 
O borsk iej, O kręg u  W arszaw skim  m ieszkającym , 
ja k o  p rzydanym  opiekunem  te jże  n ieletn iej, przez 
Ju lja n n a  C zajkow skiego  P a tro n a  s taw ającym ,’ z 
d ru g ie j, oraz:

4. H enrykiem  O tto  K olonistą, na  kępie O borskiej 
O kręg u  W arszaw sk im  m ieszkającym ', ja k o  o jcem  
i g łów nym  opiekunem  n ie le tn iego  syna G otlieba- 
H en ry k a  O tto .

5 . H enryk iem  Klies k o lon is tą , na  kęp ie  Z a w a ­
dzkiej, O kręgu W arszaw sk im  zam ieszkałym , jako  
p rzydanym  opiekunem  tegoż  n ie le tn iego , przez 
S tan isław a W ilkoszew skiego O brońcę przy Senacie 
s taw ającem i z trz ec ie j s trony ,

S p rzed an ą  będzie w drodze działów  p rzez  pu­
b liczną  licy tac ję  w T rybunale  Cyw ilnym  G ubernii 
W arszaw skiej w W arszaw ie w W ydziale II I : 

K O L O N IA  N r. C.

N a kępie L atoszkow ej w O k ręg u  W a rs z a w ­
skim  G ubern ii W arszaw skiej pbłożona, rozległości 
m. 1 0 , m ia ry  trzystop rę tow ej obejm ująca, na 
g ru n c ie  czynszow ym  sto jąco .

Sprzedaż odbędzie się przed  W . K łodzińskim  
S ędzią  T ry b u n ału  delegow anym , w m iejscu zwy­
k łych  posiedzeń T ry b u n a łu  W ydziału  I I I .  w W ar­
szawie pod N r 549.

P ierw sza pub likacja  odbędzie się d. 30  L ip ca  
( l  1 S ie rp n ia) 1862 r.

T e rm in  do drugiej publikacji, a zarazem  p rz y ­
gotow aw czego przysądzen ia , na  dzień  18 <30) 
W rześnia  1862 r .  godzinę dz iesią tą  i pół rano  
oznaczony z o sta ł.

L icy tac ja  zacznie się od sum y rs. 893 .
V adium  w ym agane je s t  rs. 500.
T a k s a , zb ió r objaśnień  i w arunk i sprzedaży są  

z łożone w W ydziale I I I .  T rybunału  i u K arola  
Thiem e O bro ń cy  p rzy  Senacie w W arszaw ie  pod 
N r. 471 b. m ieszk a jąceg o  p r z e d a ż  popierającego.

W arszaw a d. 9 (21 ) S ierpn ia  1862 r.
K aro l T h iem e, O br. p rzy  Sen.

P o ’odbyciu w dniu 18 (3 0 )  W rześn ia  1862 r. 
d rug iego  ogłoszenia i zarazem  przygotow aw czego 
przysądzen ia  kolonii N r. 6. n a  kępie L a to szk o w ej 
w O kręgu  W arszaw skim  położonej, te rm in  do 
osta tecznego  p rzysądzen ia  w yznaczony zosta ł na 
dzień 5 (1 7 )  P a ź d z ie rn ik a  1862 r .  godzinę 4 z 
południa, i odbędzie się w  m iejscu posiedzeń T r y ­
bunału  C yw ilnego w  W arszaw ie w W ydziale  I I I  
przed  W . K łodzińskiem  Sędzią  delegow anym .

W arszaw a d. 21 W rześ. (3  P a ź d z .)  1862 r .
K aro l T h iem e, O b r. ę rz y  Sen.

(N . D. 4 4 1 9 ) S ą d  P o l ic j i  P o p r a w c z e j  
W y d z ia łu  P io tr k o w s k ie g o .

W  dniu  15 (27) L u teg o  r .  b. w e  wsi W ęglin ie  
gm inie K ocierzow y, O kręgu R adom skim , Pow iecie 
Pio trkow skim , zakw estjonow ano  u W ołka M ar­
kiew icza żyda, następu jące  p rzedm io ta : j )  trz y  
worki zg rzebne , 2 ) p łach ta  drelichow a, 3 ) szla 
p łóc ienna, 4 ) W aga  od p a ry  koni, 5 ) pas surowco 
wy, 6) w iaderko  drew niano, 7 ) dwaDaszelniki p a r­
ciane z dw om a łańcuszkam i żelaznem i, 8 ) trz y  
uzdeczki rzem ienne z w ędzid łam i żelaznem i bez 
cugli, 9) m aźnica z kiścią, 10) la ta rk a  o k rąg ła  
b laszana sk ładana , 11) chustka kobieca baw ełnia* 
n a  w pasy  z ie lone, 12) kożuch z w łosem  c z a r ­
nym , 13) bonżurka czarna  w atow ana  z ła , 14) 
cz tery  w y try ch y  druciane, b roniak  żelazny  i no- 
żyk kozik  sk ładany , 1 5) p ieniędzy gotów ką rs. 2 
kop. 15, 16) koń sk aro g n iad y  i b ryka  z w a są -  
git m, z k tó ry ch  to  p osiadan ia  obw iniony M a rk o ­
wicz nie w ylegitym ow ał się, a będąc osadzony 
w toku  śledztw a w  areszcie de tency jnym  z ta k o ­
wego zbiedz zdołał, że zaś p rzedm io ta  te , ja k  się 
dom yślać należy  z k ra d z ieży  pochodzą:

W zyw a przeto  poszkodow anego  w łaśc ic ie la, 
aby  z dow odam i w łasność usp raw ied liw iającym i 
najdalej w d n iach  30 od d a ty  n in ie jszego  obw ie­
szczenia lic ząc  zg ło sił się do Sądu tu te jszeg o  po 
upływ ie bow iem  tego  te rm inu  przedm io ta  te  
w m yśl w yroku S ądu  tu te jsze g o  z d. 1 ( l 3 ) C zer­
w ca r. b . w ydanego, na koszt S k arb u  K ró lestw a 
spieniężone będą.

P io trków  d . 10 (2 2 ) S ie rpn ia  1862 r. 

S ęd z ia  P rez y d u ją c y ,

A se s o r  K o le g ia ln y , C h m ie leń sk i.

(N . D . 4 3 9 5 ) S ą d  Policj i  P o p r a w c z e j  
W ydziału W łocław skiego.

W zyw a wszelkie w ładze ta k  cyw ilne ja k  w oj­
skow e nad  po rządk iem  i bezpieczeństw em  k ra ju  
czuw ające, iżby M arjanD ę B łaszczyk  żebraczkę 
o s ta tn io  w gm inie O stro w ąs Pow iecie W łocław skim  
zam ieszk ałą  obecnie p rzed  w ym iarem  k ary  u k ry ­
w a jącą  się: śledzić u jąć  i Sądow i tu te jszem u  lub 
najb liższem u pod s tra ż ą  dostaw ić zechciały . R y ­
sopis B ł szczykow ej n a stęp u jąc y , m a  la t wieku 
45 , w zrost dobry, w łosy ciem ne, oczy szare , nos 
m ierny, u s ta  m ierne, tw a rz  o k rą g łą .

B rześć  d. 9 (2 1 )  S ie rp n ia  1862 r .
Sędzia P rezy d u jący ,
R adca D w oru, T ryn iszew sk i.

Z A PO Z W Y  E D Y K T A L i I E .

(N . D . 443 6 ) S ą d  
P n tr i n 1 1 /  W / i r s z n t v s k i e g  -

odebrano n a stęp u jące

(N. D .  5 0 6 6 ) y n p a o . i e u i e  HaHUAbHUHtl 
A p m U .lM p iU  Ob l l a p c m u b  llO.ibCKOMb.
C liM b  y n p a u je H ie H a - ia A b i iH K a  A p m jd e p i i i  

B ł. I l a p c m - B  llu/lfeCKOM ł. O Ó lflU J /le T lj, Ul o  ńy- 
4 VTT. iipoAwrca  OCOÓUMH KO.MMHcin.MH Cb 
a iK i ł io H H aro  T o p r a ,  b ł  r - B a p u u B T , ,  n a iM a i r B  
6 p o m i  m n  r .v h  ( i p i m a e r c H  m m io .K e iiH i .n i i .

° d osoby P ^ ' f ^ u o T d r s  tybe tow ą c z e r n , :  
rzeczy , a  m iano ^ ch u stk i jedw abne  d
«  T X T a t v s t o w ą  b ia łą . 4) obrus biały 
3 ) chust ę  - , „ow yeh M u w , •,
f rą  E ., 5) parę  butów  now ych sakow ych, 6) świec 
r u r k o w y c h  ł o j o w y c h  s z t u k  1 1 7 )  ś w i e c  stea ry n o -

u  w  d w ó ch  p a c z k a c h  s z tu k  9, 8) ffiydla
k szych  kaw ałków  sztuk  10, 9) m ydła m niejszych 
kaw ałków  sz tu k  9, 10) lyzkę pó)misk n a j z y l. 
b ro w ą  11) s itko  dd h e rb a ty  b laszane, 1 2 )  w ide­
lec jed en , nejzy browy, 13) paczkę ćykorji, 14) 
szczotkę z rączką  do w łosów , 15) nici szarych

m  irolnnko’ ' sznui’lia czarnego  m otek jeden ,
.  ̂ L  ® w ,eprzow ą i ozór, 18) flaszek  z ole­
jem  nicpe nych i .  1G) g ą si0rek b laszan y  1, 20 ) 

“ 10n ę 2 olejem, i 21) kosz w k tó rem  wszy- 
s tk ie  e rzeczy znajdu ją  się, w zywa prze to  praw e- 
go w asciciela, iżby w ciągu  dni 30 od d a ty  tego  
ogłoszenia  (j0 S ą d u  n aszego  p rz y b y ł z dow odam i 
w łasność uspraw iedliw iającem u g d y ż  inaczej r z e ­
czy  te  na sk arb  spieniężone będą.

W arszaw a d . 9 (2 1 )  S ierpn ia  1862 f.
Sędzia P rezy d u jący , P op ław sk i.

(N . D . 4443) S ą d  P o lic j i  P o p r a w c z e j  
W y d z ia łu  W lo c lu w sk ieg o .

Z apozyw a P aw ła  S trzałkow skiego  la t  23 wyro-* 
bnika-, w zrostu  dobrego, tw a rzy  o k rą g łe j, nosa du ­
żego, oczu piw nych, w łosów blond bez z a ro s tu , 
ub ran eg o  w sukm anę g ran a to w ą , czap k ę . buty , 
jukę , spodnie i koszulę  o rd y n ary jn e  chłopskie, 
os tatn io  we wsi R zadkiej W oli, 8»lloie L rze ść , 
Powiecie W łocław sk im  służącego* o ecnie z po­
b y tu  n iew iadom ego , ażeby do PoS a nia p o s ta ­
now ienia J W . P - o. Ń am iestm  a ^ io  estw a w sp ra . 
wie w łasnej o k rad z ież  najdaW j w przeciągu  dn i
30  n<ł d a tv  og łoszen ia  m niejszego  pozwu w pi-
aumch p u b l i c z n y c h  w Sądzie tu te jszy m  sław ił się, 
lub o te raźn ie jszym  m iejscu Zam ieszkania don iósł, 
W przeciw nym  bowiem  raz ie  wedle p izeo isćw  obo­
w iązującego praw a postąpionem  będzie.

B rześć d. 8 (2 0 ) S ie rp n ia  1862 r.

Sędzia P rezy d u jący , 
l lu d c a  D w oru, T ryn iszew sk i.

(N . D . 4 4 4 4 ) S ą d  P o lic j i  P o p r a w c z e j  
W y d z ia łu  S ied leck ieg o .

W zyw a E m ilian a  Bobkiewicza v . N urow skiego 
ostateczn ie  wc w si i gm inie S ę tk i w s łu żb ie  ek o ­
nom a zosta jącego , iżby  w p rzec iąg u  m iesiąca je ­
dnego licząc od d a ty  og łoszen ia  w S ądzie  tu te j ­
szym  dla dopełn ien ia  z nim  czynności S ądow ej, 
staw ił się, gdyż  w razin przeciw nym  zaocznie po 
s tąp ionem  zostan ie .

Siedlce d . 28 L ipca (9 S ie rp n ia) 1862 r. 
S ęd z ia  J /re zy d u jąc y , W yzm sk i.

DONIESIENIA PRYWATNE.

(N . D . 5 120) Z a w ia d a m iam , że z am ieszk u ję  
obecn ie  w e w si K o w a la c h  lo w ie c ie  i O k rę g u  
W ie lu ń sk im , u  K a ro la  R u d o lfa , i że w tem  z a ­
m ie s z k a n iu  w szy scy  m a jący  do  m n ie  ja k ie b ą d ź  
p re te n s je  z g ła sz a ć  s ię  w in n i; w sze lk ie  bow iem  
in n e  d z ia ła n ia  z a  n iew ażn e  u z n aw a ć  b ę d ę  i o 
ta k ie  n ie p ra w n e  k ro k i, w in n y ch , d ro g ą  p ra w a
p o szu k iw ań  n ie  om ieszkam .

we w si K o w alach  d. 29 W rześn ia  1862 r. 
A d a m  H a n cz e w sk i.

w Drukarni J. Jaworskiego.— Za pozwoleniem Cenzury.


